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została wyszeryniętą i roztrzygniętą. Autor pod- 
niósł dyskusyę wyżej, ponad ten poziom, na ja- 
kina się zwykle toszy się. IW soeygliźmia nie 
widzi on jedynie Iniebazpiecyeństwa ekoaomiczne- 
go, zamachu na własność i materyalne dobre, ale 
|-|zamach na wszystkie skarby dachowe jakis ludz- 
kość otrzymała od Boga i zdobyła w*bistsryi. 

` Pozostaje mam 'jeszóze zastanowić się nad SE 
tonkluzyą, nad środkami obrony spółocznej i na 

stosunkiem kwestyi sooyalizmu do warunków 8po- 


łeczności polskiej 


fandusz niezbędny, w czasie bowiem zniesienia 
ponny | ear w Galicyi, w Krakowie nę, 
u a już ich nie było, zniesione one zostały w roku tē owemi, 
Zo Ea waj sx. 250| 1809 pry wienia Krakowa do księstwa war- 
_ Austry: x „MAJ: o e sie A szawskiego i zastąpione stosunkiem dzierżawnym, 
0d1go Maja. do końca Czerwca. „ 5— + eine i >. wic „Faai na 
i; : mnye dstawach niż w Galicyi, odmiennych też 
y a ma Maj aa wiej i 50 fazowych  wymacay, właściwości tej 
ą da: Maja do koh PE EE cząstki kraju. Instytucye te kredytowe dla speł- 
(U aja a0- onca zerwea; » "swego zadan è 
erata liczy się tylko od pierwszego do 
miesiącu. i ' 


Ogłoszenie. przedpłaty. 


KORESPONDENCYA „CZASU” 


Wiedeń 28 kwietnia. 


w 29 kwietnia. 


Podajemy dziś trzeci. artykuł posła Zy- 
blikiewicza w sprawie indemnizacyi: 


Wedle- przedstawionego stanu. rzeczy - kwestya 
zniesienia: stosunków poddańczych. w Galicyi nie 
była dla rządu wiedeńskiego tem,: czem: z: natury 
swojej jest i byćspowinna, to. jest. reformą, =Sto- | 
sunków. społecznych i i ekonomicznych, nie znosił 
on też! pańszczyzny dla: tego, jakżeby mu pilna 
było z przeprowadzeniem trk: wielkiej reformy, 
w innych prowineyach stosunki poddańcze zostały 
nawet nietknięte — wielką tę /kwestyę traktował. 
rząd tylko jako środek polityczny , jako środek 
do chwilowej polityki przeciągnienia ludu na swo- 
ją stronę i trzymania za pomocą jego szlachty 
i Galieyi na wodzy w jej dążnościach narodowych. 
A”ponieważ celu tego miał dopiąć przez darowiznę 
pańszczyzny, więc uwłaszczył: włościan bez żadne- 
go z ich strony okupu nie troszcząc się bynaj- 
mniej o skutki, jakie głoszenie darowizny na lud 
pod względem poczucia: prawnego wywrzeć może: 
Wszakże w pierwszych czasach'po zniesieniu pań- 
szczyzny został wiernym postanowieniom patentu 
i opędzał koszta indemnizacyi ze skarbu państwa. 
Koszta te nie były wielkie, bo nie płacono jesz- 
cze właścicielom dóbriani kapitału wynagrodzenia; 
ani procentów; szło tylko 0 wydatki na prace 
przygotowawcze, które wlokąe się bardzo wolno, 0- 
późniały obliezenie i wypłatę kapitałów oi wysta- 
wiały: przez to właścicieli dóbr, a z nimi rolnietwo 
krajowe na niepowetowane straty; gdyż po ubytki |: 
robocizny pańszczyźnianej « zmiana: systemu gospo* 
darskiego, jaka nastąpić musiała, znacznych wyma- ipi 
gała funduszów. Wydatki 'ńa indemnizacyę 'wzro- 
sły znacznie wówczas, kiedy zaszła konieczność 
udżiełania właścicielom dóbr jakichkolwiek: zali 
czek, jeżeli nie w kapitale, to przynajmniej na 
rachunek procentów, jednakże: rząd i te jeszcze | stek 
ponosił że skarbu państwa,  zezwalał bowiem, aby| 
właściciele cząstkę podatków gruntowych do skar- | 
bn państwa opłacanych zatrzymali dla siebie "na 
rachunek procentów należących im od kapitałów 
wynagrodzenia. Lecz już na rok 1853 * nałożył 
rząd na Galicyę, a tem samem i na włościan 0- 
sobny podatek na 'potrzeby indemnizacyjne pod 
postacia dodatku: do podatków stałych w wyso= 
kościi:83/, krajcarów "mon. konw. w Galieyi wscho- 
dniej,: a 8:kr. w Galicyi zachodniej, stało się to 
jednak: via facti a; nie ma mocy ustawy. Dopiero 
dnia 29 pażdziernika 1853 Nr 236 wyszedł pa- 
teut, na którym prawnicy: i obrońcy skarbu pań- 
stwa opierają swoje twierdzenie, iż nie skarb pań- 
stwa, lecz Galicya sama winna ponieść koszta iu- 
demnizacyi. Znaczenie tego patentu jest nastę-| 
pujące. | 

Dla przeprowadzenia operacyj finansowych z in- 
demnizacyą połączonych, potrzeba było osobnej-in- 
stytucyi kredytowej, . któraby się zajęła likwidacyą 
przypadającego właścicielom dóbr wynagrodzenia, 
likwidacyą procentów, wystawieniem 'obligacyj in- 
demnizacyjnych, wypłaceniem ich komu należy, a 
następnie realizowaniem kuponów i amortyzacyą 
obligów indemnizacyjnych. Pomieniony patent u- 
tworzył-dla Galicyi trzy takie instytucye, w języ- 
ku urzędowym funduszami indemnizacyj- 
nemi zwane, jedną dla: Galicyi wschodniej we 
Lwowie; drugą dla Galicyi zachodniej w Krako- 
wie, wówczas: bowiem Galicya tworzyła dwa o- 
sobne okregi administracyjne, a trzecią w Krako- 
wie dla okręgu byłej rzeczypospolitej krakowskiej. 
Dla okręgu krakowskiego okazał się osobny taki | włościanie nie na gruntach rustykalnych, 


dańczych, 

datkowa późniejsza 
śniejszą, lecz modyfika 
rażnie wypowiedziana. 
dziernika 1853-r. zmienia 


(||) Przex parę dni panowało w Isbie deputa- 
wanych niezwykłe wzburzenie. Nie brakowało 
powodów i pobudek do rozjątrzenia, ale nie obe- 
azłó się także bes satucznej podnięty. Wszystkie 
{to zajścia, przypominające sejm węgierski lub 
franeuskie ciało prawodaweze, świadazą o braku 
wyrozumienia ze strony opozycji, ale nienaniej o 
braku taktu parlamentarnego nowicyuszów. €x8- 
skich, którzy nie mają ani wprawy, ani doświad- 
zenia. Dush frakeyjny sanadto jeszcze przeważa 
w Radsie państwa. Jadnakowoż tylko w wslów i 
wśród walki oxiębią się namiętności obopólne. 
Chwila obeena jest straćoną, ale może już w przy- 
szłym roku Isba zupełnie inny przedstawi widak, 
Zaprzeezyć trudno, że lewiea, przywykła do pa- 
nowania, gorzkie teraz połykać musi pigułki. D3 
takich zaliezyć należy sprawę wyborów w Górnej 


stkie cztery w 
ie, iż tracą 


jonie krakowskim bardzo znaczne, 
wiem Rzeczypospolitej włościanie wszystkich dóbr |ma także wydatki, których patén 

przewidywał, jak n. KN za uwłaszczenie 
dominikalistów ; ma także wydatki, których pokry- widział jeszeze; ludsie -obródą oczy ku Niebu i 
cie patent pierwotny ustawom: dodatkowym po-|błagać będą 'e ratunek. Wówexas Kościół ze 


dżstu pozyeyi o uposzżeniu szkół niemieckich 
w Zadarze i Dubrowniku, wreszcie rozporządze- 
nie o języku urzędowym w Czeshach i w Mora- 
wie. Ż3 ostatnie jest sprawiedliwem, nie ulega 
wątpliwośsi, ale jest zarazem bardzo niewygo- 
dnem, bo zdolnem zachwiać stanowisko, jakie do- 
tąd Niemey zajmują w Czechach. Sprawiedliwość 
wspomnionego rozporządzenia wynika choóby x za- 
pytania dzienników, ezomu w Galieyi podobnych 
rząd nie zaprowadźa przepisów. Co się tyosy suh- 
ryi; |weneyi dla szkół niemieckich w Dalmseyi, prze- 
znaezońych li dla wojskowych, możeby istotnie 
ej było, gdyby rząd nie był eofaął tej pozy- 
eyi; fakt ten gotów draźnić srmię. Gabinet w tej 
mierże widooznie lękał'zię klęski, albo zwycię- 
stwa ża pomocą lewiey przeciw prawicy osiągnię- 
tego. "Wreszcie sprawa weryfikacyi wyborów z ku- 
aybiewiąlkiacj sisdłości w górnej Austryi, lubo 
pod względem prawnym dość jesna, nie Jest tak 


Pokrycia na tego rodzaju: wydatki patent pierwo-| wnyeh warunkach.* 
tny nie obmyślił, obmyśliły je dopiero ustawy do- 
datkowe, nałożyły je na kraj i dla tego to kraj|szą i naturalną, w obronie samego: społeczeń- 


jesseze: nie powzięło decyzyi. Wielu posłów pol- 
skish sprzeciwia się ushwało wydziału legityma- 


z gabinetu po zamknięciu Rady państwa jost 
prawie nieuniknionem. 

Grożnei ruchy Albańczyków przeciw Csarnogó- 
rze, dwulisowe zachowanie się Tureyi ,-oraz po- 
wołanie Gladstona do rządów w Anglii, spowódo- 
wały poruszenie kwestyi stanowiska Austryi w spra- 
wie wschodniej. Tutejsze koła wojskowe nie by- 
siej panteism i ostatnie jego słowo ałomism.|drukoweć rozprawę, której każda karta przepeł- łyby od tego, aby skorzystać z eałej tej zagma- 
wym. Nie wymieniał też, jakie szczegółowe wła- | Gdzie osobistość Boga zaprzeczona , społeczność | niona zdobyczami myśli. 
dze zająć się mają całą czynnością, lecz zostawiał | organiezna ostać się nie może, ale jest tylko prze- 
tworzenie ich rozporządzeniom dodatkowym. Usta- 


dodatkowe rozszerzały nawet pierwotny pa- c pie d ye e 
tent z r. 1848 i tak'n. p. dominikaliści, to jest|teorye soeyalinmu i dążenia nihilistyczne. Autor|Strona ekonomiezna najmniej rozwinięta w pil 
lecz na |przystępuje do rozbioru ich programu przyszłości |śmie p. Popiela, może dla tego że gdzieindziej 


Wschodzie, t. j: do zajęcia ziemi tureckiej aż do 
Saloniki. Opinia publieznia, jak zawsze w aprawia 
polityki austryakiej ta Wschodzie, rozdzielonś na 
dwa obozy. Jedni witają niejako w gabinecie an- 
gielskim sprzymierseńca, który ma poskromić apo- 


— Książę: Stanisław nie jest już dzieckiem, we-|z nami, do księżny można list wyprawić z oznaj-| ważył się iść z nim w zapasy. 

to jednak, co powiedział, ale za to w jaki sposób | dłag opraw mazowieckich jest już pełuoletni, córka | mieniem czego obecnie wymagam. | Młody dziedzie Mazowsza: prowadzony dobrze 
powiedział, posłuchać ją dzisiaj a każdy po cichu |też «moja - chociaż: w rzeczywistości jest jeszcze| — Nie panie wojewodo, pisaćnie będę, takie mógłby być chlubą swego wieku. Niestety inaczej 
to samo powie, co wtedy publicznie zarzucił jej | dzieckiem, wiekiem i umysłem, powierzchowności | sprawy najłepiej ustnie załatwiać, wnoszę nawet, się stało. Pozbawiony wcześnie opieki ojcowskiej, 
Chynowski. Wiem ja wprawdzie z. doświadczenia, dziecinnej niema; obmowa może znależć wiarę:.. abyście zemną pojechali. psuty przez dworaków, nie umiał nad sobą pano- 
że nie wszystkiemu co ludzie mówią trzeba dawać I księżna; jak wasza miłość: twierdzi , jest”zacna] — Jecliać nie moge, mógłbym'się unieść i księ: wać, szedł za pierwszym popędem na oślep, bez 
wiarę, ale into wiem równie, że bez żadnej przy- |! poszciwa, a przecież o niej żle mówią, księżna | żnie uchybić, znam to do siebie, że jestem poryw- zastanowienia, przysłowie : mądry Polak po szko- 
ezyny ludzie żle nie mówią; w wypadku dotyczą- może obojętną pozostać | na ludzkie „gadanie, jest| czy, jest jeszcze. inna okoliczność; która mi nie|dzie, do nikogo nie dało się tak dobrze zastóso- 


cym Kasi nie obawiałbym się o jej dobre imie, ogobą już nie młodą i osłania ją purpura, Radzie- |pozwsla jechać dò Makowa, nie chcę się spotkać |wać; jak do “niego. Po szkodzie rozumował on 
bardzo trafnie, cóż kiedy złego odrobić nie było 


wprawdzie szlachta poturbowała śmiałka, nie za 


Część literaeko-artystyczna, 


Katarzyna. Radziejowska. 


Powieść historycznacz XVI wieku. 


: gdyby książę Stanisław nie był tak osławiony, |jowski na cześć swego domu musi być czułym.|z księciem Stanisławem, bo ani gniewnego, ani | bar 
XIL sam na sam z nią, zawsze ludzie żle tłamaczyć| — Cóż więc ostatecznie: mam księżnie  oświad=|uradowanego oblicza pokazaćbym mu mie mógł, a |można. © |  . we: 
Ciaz dala będą... ciekawy tylko jestem gdzie była wtenczas czyć? > połówicznym Radziejowski być'nie umie'i nie chce:| Zastanawiając się w drodze nad wypadkami o- 
(OMB SENT); Kliczewska, jej pieczy poleciłem córkę, ona'mi| — W tej chwili stanowezo: oświadczyć”się nid] Pó tej rozmowie! pani Prażmowska "wyjechała statnich dni, widział dobrze, że postępowanie jego 


nie było bez'skazy. Kiedy: wzburzona krew osty- 
gla; uczuł, że $erce za panną Radziejowską nie tak 
bardzo tęskni, dziwił się jak mógł wobee dworzan 
po: dwakroć oświadczać się, czuł się śmiesznym 
z, jej powodu; i to go gniewało; naprawdę mówił 
sam do siebie, postąpiłem jak pachole nie dorosłe, 
lą. nies jako: panc Mazowsza, matka "ma podobno 
słuszność, zarzicając irasie piastowskiej skarłowa- 
cenić. Cóż” teraz matee" powiem? jak się mam 
względem niej: postawić ? zrańiłem srodze jej ser- 
ce, niesiwiem czy -mi^ przebaczy, gwałtem  nerzu- 
team jej synowę, a sam dobrze nie wiem czy ko- 
[cham, czy tylko mi się zdaje. Bez błogosławień- 
stwa! matki "nie odważyłbym się z'nią żenić, a 
'matka jak się zdaje małżeństwa tego nie pobło- 
gosławi, stworzyłem sóbie położenie bez wyjścia, 
honor: nakazuje mi nie ópuszezać wojewodzianki, 


za wszystko odpowie, dziwię się, że jej dotąd nie | mosę;0 przedewszystkień muszę: 'pierwej widzićć |z Radziejowie. 
widziałem, muszę natychmiast z nią pomówić!'' |SIę Z Kliczewską. ARR SA 
'— Niema jej tutaj — odpowiedziała pani Pra: „— Ależ ionas W dom waszej miłości już powró*! : ; $ o ; 
żmowska -- Kliczewska po zaszłym* wypadku cić niechce;: księżnia jej rozpaczą powodowana za: | Księciu Stanisławowi "w powrocie: do Makowa 
wręcz oświadczyła księżnie, że do Radziejowie nie | trzymałasją u siebie. ; ; nie było baräzoslékkov na seren. W rozdrażnieniu 
powróci z obawy gniewu waszej miłości panie wo-f > — To znaczy; że księżna nie życzy, sobie, aby: gotów: był pa przekór; matce największą:"popełnić 
jewodo, ręczyć wam jednak mogę, że ona w: ni- przeciwko niej świadczyła, tem bardziej muszę: na- 'niedorzeczność; "Ww spokojnym stanie 'byłoon zwy* 
czem 'nie zawiniła, na rozkaz księżny została przy stawzć na widzenie się :z nią, muszę japtutaj: spro ;kle miległym synem: Miał -on w. sobie dużo upora, 
jej boku “i właśnie "wtenczas: dzieci sie 'oddaliły. iwadzić; chociażby nmi przyszło żądać pośrednictwa: woli nie miał: "Takie „charaktery można prowadzić 
— Więc Kliczewska nie była przy Kasi, "bo ją |Eróła: Jegomości; wiem,że księżnie pośrednictwo łagodnością,” widoeznie: zdania im nie trzeba na- 
księżna zatrzymała! no widzicie dami. miłóściwa | króla miłem nie będzie . jeżeli” go cheez unikaćy| rzucać, natomiast: zręcznie podsuniętą | myśl obcą 
pani że mój żal do księżny jest słuszny; już to|niecliaj mi natychmiast Kliezewską przysle, eze- przyjmują: chętniej prowadzić: ich można gdzie się 
jakieśszłe zamiary względem! mojej ©órki mieć mu- kać cdługo niemogę; honor: domu: mego: wymaga, podoba, byle»się <im zdawało, że działają samo- 
siała koniecznie, ' może dostrzegłszy: przywiązanie | abym działał 'pospiesznie; upraszać nawet muszę dzielnie, Zostawieni sobies samym upadają na du- 
syna kn niej, pragnęła ją zniesławić, okryć śmie- | WASZĄ miłość,: aby: natyc st księżnę:>o tem: u: chu, +wahają-się i opuszczają ręce. Tacy ludźie 
/sznością; wystawić na óbmowę, sgbyszwiązku trwa: wiadomićórraczyła. < j i nie rzadko inawet są obdarzeni świetną: intelligen- 
łego, kończącego się %lubóm niedopuścić.../ dziśj- —, Więc mię wasza miłość: z: domu swojego wy*|cyą:-Tak i książę Stanisław na swój: wiek” był 
prawia ? © bardzo+wykształeonym młodzianeim, 'z'rozmowy je- (coby powiedziano żebym ją równie lekkomyślnie 
człowiek nie myśli, to pewna, że księżna, słusznie | jewody rawskiego spotkano w jakims <zakątku|  — Boże-mnieuchowaj; aby: ktoś; miał narzekać |-g0 `% matką widzieliśmy; że stosunki polityczne |porzucił jak się jej oświadczył, eóż ona zresztą 
czy nie słusznie, dobrej sławy nie używa, w Bło-|z księciem Stanisławem; “to dostateczne, ' aby jej [ta brak góścinnościo"w domm Radziejowskiegó; 2 | ówczesne: nie:były<'mu obce, po łacinie: równie winna, żebym ją miał: ńa pośmiewisko narażać 
niu wyrzucano jej wobec licznego zgromadzenia | niewinność: poszła -w podejrzenie. | jużokomu z całegó> Bercarrad jestem, to wam pani mówił płyanie: jak po polsku,:do tego: serce miaklico winni Radziejewscy *starzy, abym ich rodziciel- 
nieprzyzwoite stosunki z kasztelanem Zaliwskim,| — Panie śwojewodo, ależ to dzieci! o | droga; proszę ;o; owszem: zostańcie jak najdłużej |tkliwe, a: siłybył rtak: wielkiej, «że mało ktorod-pskie sorce miałoktwawić ` 


Teraż:dopiero Radziejowski się spostrzegł jak nie” 
właściwie rozmowę izaczął ; dla niego * punktem 
wyjścia; powinno: być: oświadczenie się > księcia 'a 
nie fraszka ogródkowa. Źle wybrany środek" nie 
martwił» goi: bardzo. Radziejowskijbył rozmiłowany: 
we. 'wszelkiego” todzajn 'konszachtach, jednego mu 
warunku: brakowało ;” aby dojść: 'w tym „zawo dzie 
do mistrzostwa, nie miał zimnej krwi; zapalał"się 
łatwo, xe; słowami nie potrafił się liczyć; z tego: 
powodu nieraz narażał:się na porażkę, za wygraną 
jednak nie dawał nigdy, wina spadła zawsze ma 
kogoś, zwykle «na żonę, On zaś zerwane 'nitkie na- 
wiązywał: znowu; i tak, vcoonie mogła ‘zdolność, 
zyskiwała: często uporczywość.: 

Tak. było: isteraz. ii 
, Po chwili milczenia:=nawiązał" znowu rozmowę 
1 tak -dalej. rzecz. prowadził: 

— W żalu powiedziało się nie jedno, 0 czem całe Mazżówsze mówi pówno*o tem, że eórkę' wo- 
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Anuasttyi s większych posiadłości, eofaięcie u bus . 


twanej sytuaeyi do rozszerzenia panowania na 


>. 


szkodzi usadowieniu się Austryi jako właścieiel- 
«©8 Bośni i Fereegowiny, drudzy zaś tak dalece 
są przekonani o potrzebie zatrzymania obu tych 
krajów, iż nie wahają się przemawiać za zbliże- 
= niem się Austryi do Rosyi, aby sparaliżować wpływ 
= ladstona. Ostatnie zdanie odzywa się nietylko 
w kołach od dawna wzdychających za przymie- 
rzem z Rosyą, ale nawet w owych liberal- 
nyeh sferach niemieckich w Wiedniu, sna- 
nych pod nazwą „lewiey bośniackiej.“ Aby nie 
stracić Bośni, gotowi przystać na zbliżenie się do 
Rosyi. Rzecz widoczna, że dsikie pojęcia p. Glad- 
stona o stanowisku Austryi na Wsehodsie, m3eno 
tu przyszyniły się do świeżego obudzenia już pra- 
wie zgasłych, lub uśpionych sympatyj dla Rosyi, 
które przedtem panowały w kołach decydujących, 
_ zwłaszcza, że takowe i w Berlinie u dworu tak 
chętne znajdują ucho. Dla tego wiola w wysłaniu 
 jenerała pruskiego i jenerała austryaekiego do 
Petersburga z powodu urodzin Cara Aleksandra, 
~ upatruje misyę polityczną, mającą na eslu pozy- 
> skanie Rosyi na rzesz przymierza austryacko-nie- 
= mieekiego, które ks. Bismark i hr. Andrassy 60- 
kolwiek inaczej pojmowali. 


Wiedeń 28 kwietnia. 
(83-cte posiedzenie Izby poselskiej). 


Prezes Coronini zagaja posiedzenie e godzi- 
nie litej, przysywając jednego z moweów wezo- 
rajszych, pos. Fr. Webera, ex post do porząd- 
ku za wyraz „pfui* użyty przeciw jednemu r mow- 
ców x lewicy, ale wezoraj ńiedosłyszany. 

Na porządku dziennym obrady szezegółowe 
nad projektem ustawy o taksie wojskowej. 

Paragraf szy brzmi: „Do opłacania taksy woj- 
kowej wedle $ 55go ustawy o sile zbrojnej są 
zobowiązani: 

1. Oi, którsy dla niezdolnośsi do służby wojen- 
nej są wykreśleni x listy popisowych, a względnie 
odstawieni w ostatniej klasie wieku, w którym 
do popisów stawać są zobowiązani, lub po wystą- 
pieniu z tej klasy; 

2. 6i, którzy w tejże klasie ostatniej lub po 
wystąpieniu z niej zostali uwolnieni na zasadzie 
$ 17go ustawy o sile zbrojnej lub puszczeni na 
zasadzie $ 40go lit. c. ustawy wojskowej; 

3. ci, którzy przed ukońezonem odsłużeniem 
wojskowości dla niezdatności do dalszej służby 
puszezeni zostali od wojska, a to w tym wypad- 
ku, gdy niezdatność do dalszej służby nie poeią- 
ga za sobą także niezdatności do zarobkowania, 
ani nie jest skutkiem ezynnej służby wojskowej; 

4. ei zobowiązani do służby wojskowej, którzy 
przed upływem przepisanego ezasu powinności 
wojskowej, ($ 4ty ust. o sile zbr.) wychodzą z mo- 
narchii austro-węgierskiej. 

Co do tych, dla których to, ee przewidziano 
tu w punktach lszym, Zgim i 3eim, nastało jesz- 
cze przed prawomoenością ustawy niniejszej, roz- 
poczyna się obowiązek opłscania taksy wojsko- 
wej za rok poprzedni ($ 18) z tym rokiem, w któ- 
rym ustawa niniejsza wejdzie w życie*. 

Pos. Dworski krótko oświadcza się imieniem 
Koła polskiego przeciw temu, żeby ustawa wstecz 
zobowiązywała i żeby policzono taksę za r. 1879. 
Wnosi przeto, aby opuszczono dodane dopiero przez 
komisyę wyrazy w ostatnim ustępie: „za rok po- 
przedni“, 

Pos. Kronawetter wnosi poprawkę do pun- 
ktu 3go, żądającą opuszezenia wyrazów: „nie po- 
ciąga za sobą także niezdatności do zarobkowania, 
ani* — tak, że sama niezdatność do dalszej słu- 
żby wojskowej ma być tytułem zwolnienia od o- 
płacania taksy; tudzież poprawkę dodatkową, aby 
usunięto punkt Sty: „ci którzy wskutek przekro- 
czonego 32go a względnie 36go roku życia nie 
należą już do popisowych.* 

Pos. Ld blich i Fux wnoszą poprawki, które po- 
nim; bo się nie utrzymały. 

os. Hackelberg wnosi, aby odesłano $ lszy 
. do komisyi z poleceniem, by w miejsce całego 
projektu jednego wypracowała dwa projekty: o 
A maig wojskowej i osobny o zaopatrzeniu inwali- 

w. 

Pos. Herbst surowo krytykuje ezynności ko- 
___ miisyi, która wnosi tak niejasną, ustawę że nawet nie 
 - wiedzieć, kto ma opłacać taksę: rodziee, ciotka 
wujaszek, brat czy może nawet przyjaciel lub do- 
broczyńea? Wszystkie przemówienia dsisiejsze 
dowodzą jak bardzo wymaga projekt naprawy. 
 Mowca oświadeza się za odesłaniem do komisyi. 

W głosowaniu imiennem (na wniosek lewiey) 
upada wniosek Haekólberga o odesłanie do komi- 
syi za którym było 145 głosów, a przeciw niemu 
158 głosy. Członkowie rządu głosowali przeciw 
wnioskówi; z Polaków byli nieobeeni pp. Haus- 
ner (usunął się od głosowania) Kamiński Krzy- 
aztofowiez Józef, Rapoport, Schreiber, Smarzewski, 


PER 

A serca matki własnej nie zraniłeś ? szeptało 
znowu sumienie. 

Co tu począć? co tu począć? Upadnę matce do 
nóg, błagać ją będę, aby się temu małżeństwu nie 
sprzeciwiała, wyznam ze skruchą względem niej 
winę, otworzę jej moje serce, ona zlituje się nad 
moim stanem, wejdzie w moje położenie, da: się 
k przekonać, że teraz już inaczej postąpić nie:mogę, 
= ják poślub'ając Radziejowską. 

= Wszystkie te przedsięwzięcia piękne, rozbiły się 

o nową okoliczność. Księżna dowiedziawszy się o 
oświadczeniu syna przy wyjeżdzie z Makowa i 
powtórzeniu tego oświadczenia w obee obojga 
państwa Radziejowskich, uniosła się strasznym 
gniewem „Wolę go widzieć na marach, niż połą- 
_' Czonego związkiem małżeńskim z Radziejowską, 
= jeżelim sobie nie życzyła t go małżeństwa ze 
= względów stanu, to teraz nie zezwolę na nie z 
powodri lekceważenia mojej macierzyńskiej wła- 

Zy“. 3 

Nie dosyć na tem, zebrawszy sobie hufiec zna- 
czny z zagonowej mazowieckiej szlachty, wpro- 
wadziła go do zamku i wydałą mu rozkazy, aby 
syna za powrotem natychmiast aresztować i w je- 
dnej z baszt zamkowych osadzić. Stało się jak 
rozkazała, 

Uskutecznienie tego rozkazu wzburzyło na. no- 
wo księcia Stanisława „kiedy tak ze mną matka 
postępuje, to jej pokażę, że na swojem postawię, 
ożenię się z wojewodzianką choćby tylko dlatego, 
żeby na przekór zrobić matce, wołał w uniesieniu. 
Matka dzisiaj tryumfuje, ja będę jutro. Zobaczy- 
my kto będzie górą. 

Napróżno Zaliwski chciał zapobiedz złemn od- 
radzając księżnie wszelkie kroki gwałtowne, da- 
remnie przedstawiał jej, że powolnością i wyro- 


tyt Austryi na zdobycze wschodnie, który prze- 


Starzeński, Tarnowski i Wolski (który usunął się 
od głosowania). 

Dalej znów w imiennena na wniosek lewicy gto- 
sowaniu (bo lewiea postanowiła wezoraj używać 
tego sposobu do przewłóezenia obrad) odrzueono 
154 głosami p zeciw 122 głosom poprawki Fuxa. 

W zwykłem głosowaniu odrzneono poprawkę 
Lóblicha i dodatkową poprawkę Kronswettera, a 
przyjęto $ lszy zpoprawką Krona wot- 
tera do punktu 3go i z poprawką Dwor- 
skiego w ustępie końcowym. 

Paragraf 2-gi: „Obowiązek opłacania taksy od- 
nosi się: a) eo do osób wymienionych w $ 1 ust. 
1 ií 3 do każdego roku lat służby wojskowej, któ- 
re osoba ta byłaby musiała jeszóze odsłużyć, gdy 


by w chwili wykreślenia x spisu, a względnie W 
ostatniej klasie wieku, nie była odstawioną. lecz 


asenterowaną, lub gdyby nie była puszezoną; b) 60 
do uwolnionych i ż wojska puszczonych do ka- 


żdego roku, lat służby, w którym istnieje tytuł 


uwolnienia lub puszczenia; c) 60 do wyehodźców 
(8 1. ust. 4) do każdego roku lat służby, które 


osoba ta byłaby musiała jeszcze odsłużyć,* =- 


przyjęto bez dyskusyi. b 

Paragraf 3-ci: „Zwolnieni od taksy są: 1) nie 
zdolni do zarobkowania, nie posiadający zarazem 
majątku; 2) ci, którzy są w zaopatrzeniu ubóstwa; 
3) ei, którzy w myśl § 18 ustawy o sile zbrojnej 
są wezwani do służby lub do pospolitego ruszenia 
a to na ten rok, w którym ich do służby wzięto“ 
— przyjęto z kompromisową poprawką 
Fisehera i Fuxa, która w punkeie 1-szym 
powiada: „osoby nie mające majątku, które wsku- 
tek ułomności cielesnej ezy duchowej nie mogą 
zapraeowzć na siebie i na swoich.* 

Paragraf 4-ty: „Obowiązek opłacania taksy u- 
staje: 1) przez świeró; 2) w wypadkach, gdy na- 
stają dla zobowiązanego okoliezności przewidzia- 
ne w $ 3 ust. 1 i 2, na ezas tychże okoliezności 
3) w rezie wyemigrowania z jednej części mo- 
narchii do drugiej w tej części, z której emigro- 
wał* — przyjęto bex dyskusyi. 

Paragraf 5-ty: „l'aksa wojskowa jest przeżna- 
ezona: 1) na lepsze zaopatrzenie inwalidów; 2) na 
zaopatrzenie potrzebujących pomoey wdów i sie- 
rót po gażystash i żołnierzach armii stałej (ma- 
rynarki) i landwery, którzy: polegli lub umarli 
wskutek ran lub unojów wojennych; 3) na wspo- 
maganie rodzin urlopników, rezerwistów, ludzi re- 
zerwy uzupełniającej i landwerżystów, powołanych 
ped chorągwie w razie mobilizaeyi. Powełani do 
służby w eelach wojennych w myśl $ 18 ustawy 
o sile zbrojnej i rodziny ludzi powołanego pospo- 
litego ruszenia stoją na równi z powołanymi do 
służby ezynnej w armii * 

Do głosu przesiw temu paragrafowi zapisało 
się pięciu z lewiey. 

Pos. Weeber August wnosi, aby połączono 
ten paragraf w dyskusyi z dwoma następnemi, a 
gdy ten wniosek przyjęto, rozwodzi się o tych 
trzech paragrafach w sposób nader ujemny co do 
formy samej, ale więcej jeszcze co do treści. 

O godź. 4-tej mówea jeszcze nie skończył, ale 
widać, że wniesie o odesłanie wszystkieh trzech 
paragrafów do komisyi celem radykalnego prze- 
obrażenia; Paragrafy 6-ty i 7-my podam jutro 
w uzupełnieniu sprawozdania niniejszego. 


Wiedeń 28 kwiet. Podajemy w streszezeniu 
według zapisków stenograficznyeh ważną pod 
wieloma względami mowę mtnistra oświaty bsr. 
Conrada-Eybesfelda, miang na posiedzeniu 
17 Izby deputowanych podczas obrad nad budże- 
tem zmainistorstwa oświaty: 

Minister oświesenia i spraw duchownych bar. 
Conrad-Eybesfeld (w streszczeniu we- 
dle stenogramnu): Z pewnością zdziwieie się, 
iż wśród danych okoliczności zabieram głos dla 
wypowiedzenia uwag ogólnych, i to właśnie przy 
tym tytule budżetu oświecenia, który mówi o 
szkołach. Nie myślę jedńsk zapuszezać się wroz- 
biór kwestyj zasadniezych, nie myślę mianowicie 
mówić o kwestyi narodowościowój, a to tem mniój, 
ile że jestema przekonany, iż nawet w razie dy- 
skutowania jój w tonie umiarkowanym, nie mo- 
iżna odpowiedzieć na nią tu w Izbie w sposób 
taki, iżby bezposrednio na podstawie tój odpo- 
wiedzi załatwić ją można. Takie jest moje prze- 
konanie; a wyraz „przekonanie* przypomina mi 
przestrogę, z jaką na początku rozpraw budżeto- 
wych zwrócono się ku ławie rządowój, iż mini- 
ster oświecenia powinien mieć przekonania, aby 
nie działał wedle przekonsń eudzych. Jakkowiek 
przestroga ta nie miała cechy osobistój, edpowia- 
dam jednak na nią, że mam co do sposoku pro- 
wadzenia spraw mojego wydziału własne nieza- 
ehwiane przekonania, ugruntowane na doświad- 
ezeniaeh niemal tak długoletnieh, jak się liezy 
lata generaceyi, a zebranych w służbie mojój w ad- 
ministraeyi politycznój. Powołanie moje na to 
miejsce zaszezytne bynajmniój nie pozbawia mię 


zumiałością więcej osiągnie, niż srogością i gnie- 
wem. Księżna ofuknęła go: „w sprawie domowej 
nie potrzebuję rady niczyjej, to nieszczęściem mo- 
jem i synów, że zawsze znajdowali orędowników, 
którzy psuli ich pobłażaniem, czas ostatni temu koniec 
położyć, byłoby to zapomnieniem o obowiązkach 
matki i księżny, gdybym pobłażała tym wybrykom. 
Niech posiedzi czas jakiś pod kłodką, a upamięta 
się, dobiorę ja już sobie dozorców, którzy moją 
wolẹ sumiennie wypełnia, żałuję żem dobrodziej- 
stwa moje sypała na ludzi, na których w stano- 
wczym razie nie tylko spuścić się nie mogę, ale 
którzy widocznie przeciwko mnie stoją. Nim słoń- 
ce zejdzie, rosa oczy wyje, o tej prawdzie nie je- 
den z mego otoczenia zapomniał. Zaliwskiemu 
krew uderzyła do głowy na te słowa. Zanadto je- 
dnak czcił i poważał księżnę, aby nie miał usza- 
nować bólu matki i odpowiadać na nie słuszne 
wyrzuty. Osadzenie. księcia w więzieniu i ścisły 
dozór jakim go otoczono, poruszył całe Mazowsze 
Szlachta polska nadzwyczajnie jest wrażliwa, ztąd 
w postępowaniu swojem tak zmienna. Co dzisiaj 
wynosiła pod niebiosa, jutro gotowa z błotem 
zmięszać, a na trzeci dzień znowu żałować tego. 
Pierwsze wieści o zajściach na Makowskim dwo- 
rze i w Radziejowicach usposobiły szlachtę przy- 
chylnie dla księżny. Upór syna przeciwko woli 
matki napełnił ich rodzicielskie serca obawa, aby 
przykład dany z góry w łonie ich własnej familii 
nie znalazł naśladowców, związek księcia z Ra- 
dziejowską także się im nie podobał. Wbrew 
przysłowiu: „Szlachcic na zagrodzie równy woje- 
wodzie*, szlachta pierwsza gotowa była potępić 
małżeństwo wielmoży z szlachcianeczką, cóż do- 
piero związek panującego księcia z poddanką 
ościennego monarchy, W związku takim upatry- 
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nabranych przekonań, a to tem mniój, ile że jo- 
dyna wskazówką postępowania mojego przy ob- 
jęsiu tego urzędu były mi i są słowa mowy od 
troau, wypowiedziane na dwu tylko miejscach, 
które odnoszą się do mojego wydziału. W je- 
dnym ustępie jój xapowiedsiano polepszenie doli 
duszpasterstwa; jakoż rząd wniósł projekt, które- 
mu życzę skutku najlepszego; drugi ustęp mówi 
o obowiązku rządu eo do pielęgnewania ducho- 
wych i materyalnych interesów ludności. Pieeza 
o interesa duchowe należy do mojego wydziału, 
a dobrze pojmuję, jak szezytne jest moje pod 
tym względem nosłannietwo. Z sxezególniejszera 
zadowoleniem przyjąłem to zestawienie interesów 
msterystnyóh z duchowemi, bo w służbie admi- 
nistracyjnój nabrałena przekonania, że nie ma 
nie gorszego dla tój ezy owój gałęzi administra- 
cyjnój, jak odrywać ją od wszystkich innych. 

Nie można sprostać zadźniu fządi w sprawach 
szkolnych, przeoezająć przy tem materyalne inte- 
rosa ludności; a z góry zapewniam tu, "że jaki- 
kolwiek będsie dalszy przebieg rozpraw budżeto- 
wysh, będę śię rządsił największą oszezędnością 

Ale sapytzeie: jakież są te przekonania, któ- 
rym myślę pozostać wiernym? Otóż eała insty- 
tucya oświecenia publiesnego , posząwszy od uni- 
wersytetów aż do szkoły ludowój, stanowi w mo- 
ieh oczach jedną eałość, którój wspólny jest 
wzgląd na praktyezne potrzeby ludności, tylko 
że im więeój od najwyższćj kałegoryi szkół zej- 
dziemy do najniższój, do szkół ludowych, tem 
więsój kónieezńość uwsględnienia praktycznych 
potrzeb ludności uwydatnia się; a wszakże usta- 
wy są wydawane dla pomyślności rządzonych. 
Że zaś do rzeszy pożytecznych dla ludności w kra- 
jash, a raezćj w okolicach zamieszkanych przex 
ludność mieszaną , należy pielęgnowanie w szko- 
le drugiego języka krajowego, o tem nikt zgoła 
na prawdę nie wątpi. Właśnie dziś miałem pod 
ręxą roskład nauk dla gimnazytm realtego w Bo- 
rsjewie, w którego pierwszćj klasie (z góry) za- 
chodzi nauka języków wschodnich, bo tego tam 
potrzeba. Myśmy przypadkiem nie doszli jeszeze 
tak dzleko, ale za to inne mamy potrzeby. Po- 
żytek to dla ludności, aby młodsież wiele się 
nauczyła; ale powinno się dać jéj też możność 
łatwego tezenia się, toznaczy, ża powinna po- 
bierać jak najwięcćój nauki w języku 
ojezys tym. ANR ; 

Gdym przed ośmin laty przybył tu jako na- 
miestnik Cesarza JMei w Dolnój Austryi i zwie- 
dzałem zakłady publierne, ei którey mi towa- 
rzyszyli, starali się zwracać mi uwagę na wspa- 
nisłość tych zakłsdów. Przerywałem im wtedy i 
mawiałom: „Ależ nie jestem przecież turystą, 
leaz przybyłem jako naczelnik administraeyi i 
pragnę poznsóć błędy i niedostatki, a nie podzi- 
wiać same tylko zalety.* Tak samo patrzę na 
ustawy szkolne, a niewątpliwie każdy także, kto 
zajmował się ieh wykonaniem. Jestem przekona- 
ny, żo lewiea nie zada mi kłamu, gdybym wy- 
mieni}? mnóstwo wadliwości tych ustaw, dostrze- 
źonych przy wykonywaniu ieh, bo nikt nie bę- 
dzie przecież głosił dogmatu ieh nieomylności. 

Wychowanie moralno-religijne jest jedną x na- 
ezelnych zasad naszych ustaw szkolnych; powióm 
raczój: religijno-moralne, bo jestem prze- 
konany, że moralność tylko na podste- 
wie religii pozytywnój może być za- 
szezepioną w serca młodzi. (Huczne bra- 
wo: z prawicy) Ża%zasada ta w wykonaniu ustaw 
nie zawsze tyle była uwzględnioną jak ehcą sa- 
me ustawy, jest to objaw nieezyniący ujmy sa- 
mymże ustawom. Wychowanie religijno-moralne 
akome nie posestanie tak na oku, jak temu, 
kto dzierży w swym ręku władzę wykonawczą i 
musi trudnió się przeprowadzaniem nietylko ustaw 
szkolnych leég i rozliesnych innych przepisów 
należących do administraeyi i zbyt ezęsto musi 
zadać sobie pytanie, xkąd biorą się pewne wspo- 
łeczeństwie objawy, które nie:az przedstawiacie 
nam panowie, jako niebezpieczeństwo zagraża- 
jące, nieraz zaś jako chwilowe tylko wyniki prze- 
sileń finansowych i ekonomiexznych. Na to wsszy- 
stko nie ma innego sposobu, jak ukrze- 
pienie poczucia moralnego; a ukrze- 
pienie to jest zadaniem szkoły, bo oj- 
ciee w wirach życia powszedniego, w walee o 
byt nie może sam zajmować się ugruntowaniem 
szezęśliwości dzieci na wychowaniu domowem. 

Z tego to stanowiska patrząa na wykonywanie 
naszych ustaw szkolnych, spostrzegamy niejedną 
niewłaściwość. Tak np. uważam za rze6z 
niewłaściwą, że w niektórych krajach 
przy promoeyi dzieei w szkole ludo- 
wój z klasy niżdzój do wyższój nie nie 
znaezy eenzura w religii. Dalój uważam 
nawet za niekoniecznie szczęśliwy przepis, że 
w niektórych krajach w wyższych 
klasach szkół realnych nie ma nauki 
religii. (Brawo! z prawicy). Nakoniea uważam 
za błędne mniemanie tych, którzy poczytują za 


wali hańbę dla swego pana, upokorzenie dla siebie: 
Zkądże wojewodzianka rawska ma być naszą 
księżną ? — mówiono sobie — czy to w Polsce a 
nawet na Mazowszu nie ma starszych, możniej- 
szych i zasłużeńszych domów niż Radziejowscy. 
Pamiętamy dobrze wszyscy, jakim to sposobem 
spanoszyli się nagle. Zdradą ojczystej ziemi do 
bili się znaczenia i fortuny. Oni to już połowę Ma- 
zowsza przefrymarczyli królowi polskiemu. Dziad 
księcia Stanisława ścigał ojca wojewody raw- 
skiego jako zdrajcę kraju, tak, że w Krakowie u 
króla Kazimierza szukać musiał przytułku, dopiero 
gdy Rawskie odpadło do korony, powrócił, a król 
Albrecht w nagrodę obsypał go bogactwami i u- 
rzędami. S.p. książę Konrad udawać musiał przy- 
jażń dla wojewody, w duszy nienawidził go, ale 
był mu potrzebny, wojewoda frant narzekał przed 
nim nieraz na zmiany zaszłe na Mazowszu, dając 
mu do zrozumienia, że nie pochwala kroków oj- 
cowskich, nieraz się skarżył przed księciem na 
wymagania zbytnie dworu krakowskiego, ciągnąc 
księcia na słówka, co wszystko potem donosił kró- 
lowi polskiemu. Z takiego rodu nam księżny nie 
potrzeba. Matka ma słuszność, że księcia chce 
żenić w książęcym domu. Podniesie to świetność 
mazowieckich Piastów, ożywi się dwór warszawski, 
który dzisiaj w niczem się prawie nie różni od 
zwykłych szlacheckich domów. Z upadkiem dworu 
całe Mazowsze chyli się do upadku, znaczniejsze 
familie szukają znaczenia w Polsce, kraj się wy- 
ludnia i ubożeje widocznie. Jeżeli księżną powo- 
duje ambieya rodowa, to nam interes własny na- 
kazuje wspierać jej zamiary. — Uwięzienie księcia 
zmieniło opinie stanowezo. Narzekano na jej gwał- 
towność, nieposzanowanie przywilejów, arbitralność 
jej sądów, ograniczenie szlachty w jej władzy nad 


rze6z pedagogieznie obojętną, szy nauczyciel 
jóst tego samego, -ozy też innego Wy- 
znania od wszystkich dzieci. (Huczne bra- 
wo! z prawicy). I tak wiele innych jeszoze jest 
wadliwości w wykonywaniu ustaw, które obser- 
wowsć jest obowiązkiem władz wykonawczych. 
I jakiż ztąd płynie dla rządu obowiązek? Otóż 
zapobiegać niewłaściweśsiam i zmieniać sposo- 
bem ustawodawezym to, 6o jest ustawą; a 60 na- 
leży do władz administracyjnych, naprawiać w dro- 
dze administracyjnój. A 
W ten sposób, zdaje mi się, ściśle określiłem 
objektywne stanowisko, na którem każdego eza- 
su, czy On na lata ezy na dni liezyć się będzie, 
stojąe na ezele spraw oświecenia publicznego, 
z najgłębszego przekonania wytrwać myślę. Maie- 
mam, że w ten sposób nie stanę w sprze zności 
z żadną kwestyą bądź narodowościową, bądź ko- 
śsielną , bądź nakonies pedagogioznodydaktyex- 
ną. Mianowieie pod względem narodowościowym 
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aksiomat, że nie w naturze nie ginie, zasługuje ną 


poparcie, gdyż nietylko daje każdemu, równie zamo- 
żnemu jak ubogiemu sposobność przyczynienia się do 
dobrógo celu, lecz nadto nie jednemu będzie na rękę, 
aby się pozbyć zabierających nieraz miejsce, lub bez- 
użytecznie wyrzucanych rupieci. 


— ©d Ujścia Jezuiekiego 25 kwietnia. 
W dniu 29 kwietnia zagaił hr. Męciński prezes Rady 


powiatowej Dąbrowskiej pełne posiedzenie tejże Rady 
sprawozdaniem o rozdzielenin zapomóg pomiędzy włoś- 
cian tutejszego powiatu, dotkniętych klęską nieuro- 
dzaju w zószłym roku. Trzeba przyznać, że tak wy- 
dział Rady powiatowej Dąbrowskiej jak niemniej za- 
stępca Btarosty p. Rogójski „nie tylko. w zupełności 
spełnili znaną zasadę: gui cito dat, bis dat, ale u- 
rządzeniem koncertu, i użyciem pieniędzy karnych na 
zakupno zboża, znacznie się przyczynili do ulgi naj- 
uboższej ludności g'ód cierpiącej. 


Nie wątpię, ża klęska zeszłorecznego nieurodzaju 


w powiecie tutejszym należycie rządowi przedstawio- 


i jężykowym wspomnę o jednój jeszeze okoliez- 
ności. 

W innych także państwach są ustawy o równo- 
uprawnieniu narodowośsi, ale żadne nie postąpiło 
o tyle naprzód, jak Austrya. 

Na tój drodze i na zasadzie objektywnego zs- 
patrywania, rząd, jak mi się zdaje, nie może 
zbłądzić eo do ustawodawstwa szkolnego; z tego 
też stanowiska będzie mógł rozważyć i wykonać 
wszystkie dochodzące go wnioski. 

Stoimy teraz wobee budżetu. Nietylko mów tu 
wygłoszonych słuchałem z eałą uwagą, lecz i 
rezolucye, które tu omawiać się będzie, grunto- 
wnym studyom poddałem, a zapewniam, że będę 
się starał nadać tym studyom skutek praktyczny. 
Co się tyczy uniwersytetów i akademij, nie wol- 
no przedsiębrać nmiezego, eoby wychodziło na 
szkodę badań naukowych i dążnośsi do udosko- 
nalenia sztuk, ale eo do tradowania wyników 
tych badań i przelewania ich w umysły kształ- 
eąeój się młodzieży, moža wiele dobrego zdzia- 
laó przez nastręczenie jéj jak najobfitszysh sred- 
ków do nabywania nauki. Aby rząd ezynił przy 
tem ustępstwa w kwestyach osobistych, tego nikt 
żądać nie będzie. 

Nie sądzę iżby stronnietwo czujące się na si- 
łach uważało za rzecz godną siebie żądać ta- 
kieh ustępstw; stronnictwo takie powoduje się 
wielkiemi ideami i szuka prawdziwych i właści- 
wych sposobów na ieh urzeczywistnienie, a nie 
zniża się do drobnostki. 

Na teraz kończę, powtarzsjąc, że cieszyć się 
będę, jeśli rząd otrzyma średki do dopięcia tych 
eelów. (Brawo! brawo! z prawicy). 
CEE PETE ZOO DZY DZA ZEE. 


ną była, najlepszym jednak probierzem niedoboru z 
przeszłorocznych zbiorów jest ta uwaga, że od pier- 
waszego styeżnia b. r. wypożyczyli tutejsi włościanie 
z Kasy zaliczkowej w Dąbrowie, przeszło 65000 złr. 
i byliby niezawodnie drugió tyle wypożyszyli, gdyby 
zasoby kasy były na to starczyły. Mimo rozdanych 
zapomóg, i tak wielkiego zadłużenia s'ę włościan ów 
tylko w kasie Dąbrowskiej, ale i w innych kasach, 
wiele gruntów nie jest dotąd obsianych, a to -z tej 
przyczyny, że w tutejszej okolicy żyta zupełnie, a ko- 
nicze po większej części przepadły. Kto miał trochę 
zboża na żywność, tę wysiał; wielu jednak jest ta- 
kich, którzy nie mają co jeść, ani co siać. Gdy się 
do tego zauważy, że po części z braku, po części z” 
paszy zepsutej bardzo wiele bydła odeszło, łatwo 
sobie można wystawić wśród ludu powszechną nędzę 
której po części ma zapobiedz zapomoga rządowa, |. 
zwrotna, bezprocentowa w kwocie 5000 złr. na robo 
ty powiatowi tutejszemu udzielona. Zapomogę tę wy- 
dział Rady powiatowej Dąbrowskiej w porozumieniu 
z Starostwem rozdzielił w stosunku do potrzeb na 
drogi z Dąbrowy do Radomyśla, ze Słupca ku Szczu- 
cinowi, z Dąbrowy do Mędrzychowa i z Żelichowa 
do Otfinowa. Przy omówieniu kwoty 500 złr.- prze- 
znaczonej na budowę drogi z Żelichowa do Otfinowa 
zawiązała się dłuższa dyskusya, z której oponenei w 
prawdzie zwyciężeni, jednak z tem niewzruszonem 
wyszli przekonaniem, że nie tylko swe 500 złr. z'za- 
pomogi, ale i owe 300 złr. obiecane przez p. Kotar- ? 
skiego jak owe 200 złr. zadeklarowane przez panā 
Stojowskiego, będą bezpowrotnie w owej 7 kilometr, 
długiej, polowej, bagnistej, w uboczu dwie gminy łą- 
czącej drodze utopione, a to tem pewniej, gdy powiat 
Dąbrowski, w którym wielki brak budulca drogowe- 
go, konserwą tej drogi nigdy się zajmować nie bę- 
dzie, mając jaż tyle innych pierwszorzędnych dróg 
bitych do utrzymania w dobry mi stanie. Oponenci mieli 
tem większą słuszność sprzeciwiania się zwirowaniu 
bagnistej drogi polnej tak małym funduszem, gdy 
droga łącząca graniczną komorę w Ujściu Jezuiękiem 
i całą zachodnią część powiatu w prostym kierunku 
z Dąbrową, jest do tego stopnia systematycznie przez 
Radę powiatowę zaniedbaną, że na tej drodze przez 
pół roku, nie ma żadnej przeprawy, a przez drugie 
pół roku, kto się odważy tą drogą jechać, może 
-f łatwo wśród dołów, wybojów i grudy kości pogubić. 


Kronika miejscowa! śagraniczna 
ramer 29 kwietnia. . 


Jeszcze nie ukończono dziś óbliczenia głosów 

z wyborów do Izby handlowo-przemysłowej. Może do- 
piero jutro wiadomy będzie ich wynik. i 
— Zakon 00. Dominikanów, obchodzić będzie 
przez 3 dni Bcio-wiekową pamiatkę Św. Katarzyny 
Seneńskiej t. j. przez piątek, sobotę i niedzielę. 


— Gabinet Archeologiczny Uniwersytetu Jagielloń: 
skiego otrzymał w darze od p. Edwarda Rulikow- 
skiegó paciorki kornalinowe z wykopaliska z Krasno- 
siołki, na Podolu, od p. Izydora Jabłońskiego musaty 
rzeżnieze starożytne stalki do ostrzenia nożów, od p. 
A. Bentkowskiej monety, od p. hr. K. Przezdzieckie- 
go francuskie publikacye archeologiczne illustrowane 
od p. W. Radońskiego, wykopaliska ze Żbików 
w Wielkopolsce. j 

— Wczoraj po południu dwuletni syn Jakuba Ru- 
binsteina, bawiąc sięw otwartem oknie pierwszego 
piętra domu pod L. 100 przy ulicy Miedowej na Ka- 
zimierzu, spadł na ulicę, oprócz wszakże lekkiego po- 
tłuczenia, innego szwanku nie doznał, 

— Wczóraj: wieczór podczas wyczyszczania komina 
pod L. 87 na Kazimierzn ukazał się gęsty dym, który 
spowodował przybycie na miejsce straży pożarnej. 

— Zawiadawiają nas, że na cmentarzu tutejszym 
jest już od roku otwarty grób z trumną, dotąd 'nieza- 
murowany. Na okoliczność tę winienby zwrócić nad- 
zór uwagę, gdyż łatwo mógłby się zdarzyć wypadek. 

— Tutejsze Towarzystwo Š. Salomei, które pierw- 
sze z zakładów w mieście naszem obok wspierania 
wdów w niedostatku, wpadło na szczęśliwą myśl za- 
trudnienia ubogich prarą i dostarczania im zabrobku, 
chcąc pracującym przysporzyć materyału i w sferę 
dobroczynności wciągnąć wszystkich bez różniey, pro- 
ponuje, aby w każdym domu zbierać chciano starą 
bieliznę płócienną i bawełnianą, choćby najbardziej 
zużytą i na nie nieprzydatną, byle była wypraną i 
niekrochmalną, oraz kawałki, ścinki i próbki wszel 
kiego koloru i gatunku, jak niemniej niepotrzebne 
papiery. Przedmioty te przesyłane być mogą każdego 
1go dnia w miesiącu do Zakładu Ś. Salomei przy 
ulicy Starowiślnej pod L. 119, lub adresy, aby Za- 
kład sam po nie się zgłosił. Pomysł ten popierający 


Na dowód tego twierdzenia przytaczam tylko jeden 
wypadek o stanie tej drogi. W listopadzie r. 1878 
zachorowała nagle żona p. Schirla geometry w Gre- 


boszowie. W trwodze o życie żony i dziecięcia, ob- 


szedł stroskany p. Schirl ze łzami w oczach eałą 
wieś za farmanką, mimo wszelkich próśb, nikt się 
nie odważył jechać do Dąbrowy po lekarza: Natesz- © 
cie p. Kisielewski z Gręboszowa ofiarował fornalkę, 
przywiozła lekarza, niestety za późno. Matka i dzie- 
cię brak drogi przypłacili życiem, a fornalkę ledwo 
od straty uratowano. Niechaj tutaj każdy bezstronnie 
osądzi, czyli mężowie zaufania i znawcy, między któ- 
rymi byli tacy, którzy drogi z Żelichowa do. Otfino- 
wa nigdy nie widzieli, a mimo tego konieczność zwi 
rowania tej drogi orzekli, czyli większość Rady po- 
wiatowej słusznie postąpiła uchwalając robienie dro- 
gi poprzednej kosztem całego powiatu, z pominięciem 
i zupełnem zamiedbaniem drogi łączącej przeszło 20 
gmin i dworów i komorę graniczną z siedzibą wszy- 
stkich władz i urzędów powiatowych. 

— Lwów 28 kwietnia. 831 

W dniu wczorajszym grono wielbicieli talentu p. Wła- 
dysława Żeleńskiego, zamierzyło przed wyjazdem jego 
ze Lwowa uczcić go wieczorkiem, urządzonym starā- 
niem Komitetn Towarzystwa muzycznego. O godz. 9ej 
w kasynie w gmachu teatralnym zebrało się przeszło 
40 osób przeważnie należących do mężów zajmują- 
cych wybitne stanowisko w kraju, literaturze lub sztu- 
ce, oraz grono osobistych przyjaciół znakomitego kom- 
pozytora. Pomiędzy obecnymi byli marszałek krajowy 
hr. Wodzicki, wiceprezydent namiestnictwa Filip Za- 
leski, prezes Towarzystwa muzycznego, pp. Aleksander 
hr. Fredro, Antoni Małecki, Zygmunt Sawczyński, Ka- 
rol Mikuli, prezydent miasta Gnoiński, Henryk Roda- 
kowski, Władysław Łoziński, Dawid Abrahamowicz 
i wielu innych. 


włościaństwem, księżna gotowa jeszcze zachęcać 
chłopów do buntu przeciwko nam, powiadano sobie, 
cóż zresztą książę Stanisław zawinił, że pokochał 
szlachciankę, to pogarda szlacheckiego stanu, skło- 
niła ją do takiej srogości, a cóż ona lepszego od 
nas, że z szlachcianki litewskiej została panująca 
księżną, to ma szlachtą poniewierać. Nie, uchybiać 


sobie nie pozwolim, ani przyszłemu panu krzywdy 


uczynić nie damy. Dosyć już tych kobiecych rzą- 
dów. Książę jest pełnoletni, niech nam rządzi i 
panuje. 

Po powiatach szlachta zaczęła się zbierać gro- 
madnie i grozić. Do Czerska zjechali się prze- 
dniejsi panowie Mazowsza i zawiązali rodzaj kon- 
federacyi, wybierając marszałkiem tego samego 
Chynowskiego, którego niedawno w Błoniu za u- 
chybienie księżnie tak nielitościwie pokiereszowali. 
Na tym zjeździe postanowiono domagać się od 
księżny: zwołania sejmu do Warszawy, wypusz- 
czenia na wolność księcia Stanisława, oddalenia 
od boku swego Zaliwskiego; w razie gdyby księ- 
żna żądaniom tym opierać się chciała, miano wy- 
słać do króla Zygmunta poselstwo z prośbą o po- 
średnictwo. 

Kasztelan Okuń powiózł to żądanie księżnie do 
Makowa. Księżna Anna nie była kobietą, która 
się lada czego lękała. Odprawiła Okunia grożnie, 
zarzucając mu, że działa z poręki Radziejowskiego, 
że zamiast być jej wierną radą i podporą, spis- 
kuje z jej nieprzyjaciołmi, że wie ona, czego mu 
się zachciewa, ale z tego nic nie będzie, , wnuka 
jego tronu mazowieckiego nie: zasiędzie. ądania 
zjazdu Czerskiego są karygodne i tych co je uło- 
żyli i podpisali, ukarać potrafi. Dziwiła się na- 
koniec, jak mógł kasztelan z takiem poselstwem 
stanąć przed nią, kiedy ono obraża ją zarówno 


jako kobietę, matkę i pannjącą księżnę. Wezwa- 
nie pośrednictwa króla nie straszy ją także, ma 
nadzieję, że król Zygmunt nie będzie popierał 
buntów sąsiedniego państwa, jeżeli nie z przywią- 
zania do Piastowskiej rodziny, to ze względów na 
własny interes. 

— Powiedziałam już wszystko — rzekła wkoń- 
cu — możecie teraz już odejść mości kasztelanie 
i oświadczyć to, co wam powiedziałam, waszym 
wspólnikom. Ę 

Stało się to wszystko tak prędko, że pani Praż- 
mowska z domu Ciechanowiecka, która z Radzie- 
jowie udała się do brata w Podlaskie, gdzie obecnie 
mieszkał, tamże dowiedziała się o zjeździe w Czer- 
sku i odprawie danej kasztelanowi Okuniowi, nie 
zdoławszy zdać sprawy księżnie z swego posel- 
stwa do Radziejowie i przedstawić jej swój po- 
mysł do złagodzenia całej sprawy, który zagadzał 
się na tem, aby przed Radziejowskiemi udawzć 
jeżeli nie zadowolwienie, to obojętność na oświad- 
czenie syna, robić im nawet niejakie nadzieje, że 
książę zostawszy panem swej woli, będzie mógł 
postąpić, jak się mu podoba, tym sposobem zyska 
się na czasie, sprawa się przewlecze, a przy zna- 
nej niestałości księcia Stanisława upadnie sama 
przez się. Kubek w kubek Zaliwski inaczej nieradził. 
Teraz już na nie ten pomysł przydać się nie mógł, 
Radziejowscy odprawą daną Okuniowi musieli się 
uczuć bardzo dotknięci, po ich dumie trzeba się 
było obawiać najgorszych następstw. 


Dalszy ciąg nastąpi. 


|PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Depesza telegraficzne, 


W policyi złożyła Maryanna Nowakowa klucz wert- 
heimowski i inne kluczyki na kółku żelaznem, zna- 
lezione pod kościołem $. Wojciecha. 

TEATR. We czwartek d. 29 kwietnia: Szósty 
gościnny występ Władysława Szymanowskiego art. 
teatrów warsz.: komedya w 4 aktach V. Sardou prze- 
kład G. Czernickiego: Safanduły. — Poszątek o g. 7. 

— Wystawa nienstająca Towarzystwa Przyjaci: 
Sztuk pięknych w Śnkiennieach otwarta codsiezni 
gd godsiny lliej do śej prósz poniedziałku — Wstę; 
w niedziele 15 centów, w dnie powszódnie 30 cent 

— W piątek d. 30 kwietnia: '$$. Katarzyny B. 


toast wzniósł p. Żaleski, jako prezes To- 
uzycznego. Powitał on znakomitego kom: 
jednego z nielicznych polskich muzy- 
dzieła powinny znależć uznanie całego 
o świata. To też jak poezya i malarstwo 
do wyżyn prawdziwej wielkości, 


[skie wzbiły się 
i muzyka polska zajmie 


dobnie mówca jest pewny, 
stanowisko w dziedzinie sztuki. 
tego oczekiwać, ile że wysokie wy- 
mordowana praca wspie- 
erdeczne przemó- 


odzenia w dąże- 


Brunszwik 27 kwietnia. Przywódca socya- 
listów Braeke umarł wezorajszej nocy. 
tnia. Ogólna komisya budżetó- 
projektem ustawy wzglę- 
wego budżetu do keńea 
i porządek dzienny wnieść 
e, że rząd widzi się zpo 
wo uchwalenia tymoxa- 
i ezynienia wydatków, 
.“ Crispi ma 


Rzym 27 kwie 
wa obradująe dziś nad 


e muzyczne i niez 
dem przedłużenia tym 


o znakomity talent. Na to 8 
dpowiedział p. Żeleński bardzo 
że najlepszą rękojmią pow. 
artystycznych jest praca na naro 
ch toastach posypały się inne, 
ne były dwa przemówienia p. Saw- 
wzniósł toast najpierw p. Filipa Za- 
tera p. Karola Mikulego jako prezesa i dy» 
ego Towarzystwa muzycznego. W pierw- 
omniał mówca zasługi ojca p. Zale- 
zabrał się do zbierania pieśni 

a więc był jódnym z tych mężów, 
ducha narodu do żywego słowa pie- 
tem samem i muzyce narodowej znako- 
sługi. W drugim toaście podniósł mówca 
który tu pozostał w kraju, od- 
cznie korzystniejsze propozycye. 
e toasty na cześć Rodakow- 


Fisdomości biBiiografiszme. 


— Die Hohe Tatra von K. Kolbenheyer. 3 Auf- 
lage. Teschen 1880, 12° XII i 160 str. Znany za- 
szczytnie gruntowny badacz Tatr K. Kolbenheyer, 
profesor gimnazyalny w Bielsku, wydał właśnie nową 
edycyę swego przewodnika do Tatr. Jestto od roku 
1875 już 3 z rzędu wydanie tego nader praktycznie 
ułożonego Biideckera Tatrzańskiego, co zapewnó naj- 
lepszy stanowi dowód sumiennego opracowania a tem- 
samem wzrastającego pokupu tego dziełka. W obe- 
cnem nowem wydaniu zamieścił autor kilka nowych 
wycieczek w góry, oznaczył wszędzie odległości na 
godziny, co dla turysty jest jak wiadomo bardzo po- 
ażną rzeczą, i dodał starannie wykonaną 
szych okolic Schmecksu z podaniem od- 
ei w metrach, Za prawdziwą zasługę 
że obok nazw niemieckich 
cówości nie pominął 
inologii polskiej. Tym sposobem 
eyera staje się nieocenionym pod- 
turystów polskich, gdyż wszy- 
e przewodniki po Tatrach w ję- 


gzem słowie przyp: 
lego, F 
ludu w Galicyi, 


zasługi p. Mikulego, 
rzucając niegdyś zna 
wznoszono jeszcz 
Małeckiego i Fredry, a p. Żeleński. wzniósł 
ako autora świeżo tu odegranej 
ckiego dramatu Min- 


Cairoli rozbiera warunki umówione i 
ch naruszeniu. Rząd czynił przedsta- 
ósi? uwagę innyeh moesrstw podpi- 
sanych na traktacie berlińskim na fakta. Włochy 
owne i nie ponoszą żadnej innej od- 
ei albo zobowiązania, prócz tego, ja- 
im wspólnie z innemi mocarstwami. 
tajo na tej odpow'edzi. 

27 kwietnia. Główny sprawca 
wym nazwiskiem Sze- 
ujętym. Jest on kre- 
ora Kaługi i ukończył uniwersytet 
n za stolarza i nosił na- 


toast p. Jareckiegó, j 
' napisanej do słów Słowa 
'P. Botza odczytał wdzięczny wierszyk, zasto- 
gowany do okoliczności. 

Po kolacyi długo jeszeze z 
oraz muzyką i śpiewem, a dziś rano p. 
Warszawy. Artysta nasz obiecał przybyć 
roku, chąc wynagrodzić miastu za- 
że tylko na jednym koncercie musieliśmy po- 
a nawet pozwolił cieszyć się nad: 
może tu po raz pierwszy da prznać operę, 
e na temat Konrada Wallenroda. 
jutro odbędą się we Liwowie przedstawienia 
dotkniętych powodzią nadwiślan; 
edstawienie odbędzie się w kasynie mie- 
a jutrzejsze w sali teatralnej. Komitet 
ę urządzeniem tego teatru, wydał ode- 


należy poczytać autorowi, 
i węgierskich szezyt 
także dokładnej tei 
przewodnik p. Kolbenh 
ręcznikiem także dla 
stkie dotychczas wyszł 
zyku polskim są albo niepraktyczne i niedokładne, 
albo też zbyt przestarzałe, zatem wcale nie odpowia- 
dają wymaganiom turystów. 


Od Administracyt „Czasu'* 

Dla nieszczęśliwych włościan dotknię- 
tych powodzią w pow. 'Tarnobrzeskim zebrano : 
składkę zebraną za pośrednictwem administracyi 
Dziennika Poznańskiego w Poznaniu 92 marek 65 
fen. czyli 54 złr. 43 e. Ogółem złożono na nasze 
ręce 3,754 złr. 12 0. 


abawiano się rozmową, 


Derenzi poprzes 

Petersburg 
zamachu w pałacu zimo 
wiez został dzisiejszej nocy 


w r. 1870. Uehodził o 
zwisko Dmitriew (patrz ostatnie depesze. Red.) 

Stokholm 27 kwietnia. Były poseł w Lon- 
dynie bar. Hoehsehild mianowany został mi- 
nistrem spraw zagranicznych. 


RZECZE, 


amatorskie na rzecz 


dmiotem dyskusyi publicznej w 
wownętrznej jest jeszeze ciągle 
e o równouprawnieniu obu 
enniki niemieeko-libe- 
mniemanem pogw. 
jej w Czechach, a dzienniki 
nia nie są zado- 
że wielu Niem- 
dą musieli pójść na eme- 
z Czech, drugie ubolewają, 
dzenia nie wypływa. J 
, że rząd na podstawie 
chodzeń zarządzonych we wszy- 
h nabrał pewności, że 
est jeden urzę- 
że zatom smia- 
dników nie będą potrzebne. 
dobne rozporządzenie mi- 
Glasera z 20 kwietnia 1872 r. 
dla Dalmaeyi i uważa to za rzecz bardzo 
że ostatni okólnik jast niemal wiernem 
"Pomimo to jednak, że 


Głównym prze 
zakresie polityki 
rozporządzenie rządow 
języków w Czechach. Dzi 
ralne utyskują nad 
rodowości niemieek 
czeskie weale z tego rozporządze. 
wolone. Pierwsze obawiają się, 
ców straci posady i bę 
ryturę lub wynosić się 
że to właśnie z rozporzą 
koż Fremdenblatt twierdzi 
wyczerpujących do 
stkich władzach w Czechac 
przy każdej władzy przynajmniej j 
dnik władający języ 
eo do osób urzę 


ecnie epidemicznie choroba zapalenia 
która przy niezwykle wysokim pro- 


błony mózgowej, 
cencie śmiertelności, wyrywa szczególniej z pomiędzy 
rodzin młodzież dorastającą. 

— W zeszłą sobotę, jak 


donosi Graz. Ztg, pociąg 
towarowy idący z Karyntyi do Marburga doznał zna- 
cznego uszkodzenia. Ponieważ na moście wiodącym 
przez Drawę stał z powódu braku miejsca w dworcu 
pociąg próżnych wagonów, a nadchodzący pociąg, 
pomimo wcześnie dawanych sygnałów na most wje- 
chał, uderzył ostatni z taką gwałtownością o stojący 
pociąg, że 13 wagonów zostało zdruzgotanych, pa- 
kunki rozrzucone po szynach i przejazd przez most 
stał się niepodobnym. Silny gra 
wstrzymanie pociągu. Maszynista i pala 
widząc że pociąg nie może być wstrzymanym. 

— Podróż ministra oświaty Julinsza Ferry po 
Francyi dała powód do zaburzeń. Za przybyciem 
swem do Lille, przyjęty został uroczyście minister 
w-zeszłą sobotę przez komendanta placu jenerała 
Lefebvre i sztab jeneralny,"przez prefekta, burmistrza 
i radę municypalną. Ciekawy tłum wyległ w ulicach, 
któremi gość wraz z orszakiem miał przejeżdżać. Na 
czekali nań po jednej stronie; 
słowej, po drugiej studenci uni- 


Wiedeń 27go kwietnia. (Neue freie Presse). 
z odstawą w maju i ezerweu spa- 
"75. Natomiast podawano wyżej za 
szenicę z odstawą w jesieni i płacono za nią po 
Partyę 500 eetnarów gotowej pszenióy #4- 
kupiono po 12:60 za 100 kilo. 


dła dziś na 11 


Wiedeń 28 kwietnia. 
A Skowlda. Na nasos (argowiska, no- 
tujemy nominalnie 3 
Peazt, 27 kwiet.: 


d uniemożliwiał nagłe 


34 25—25:25 ułr.— Wrocław, 
27 kwietnia: w miejscu 60'— mrk. płacono — na 
płacono —- Szozecin, 27 
'40 mrk., na wiosnę 60:50 mri., 
lin, 27go kwietnia 
eń-maj 60:10 mrk., 


kwiecień 60—— muk. 
kwietnia: w miejscu 60 
na ozerwiec-lipiec 61'30. — Ber 
w miejsm 60:50 mrk, na Ewieci 
6190 mrk., na wrzesień-paźdz. 
27go kwietnia: na ten missiąc 77-75 
frak., na maj 71-25 frmk., na maj-sierpień 69*— 
na wrześ.-grudzii 


nistrów Lassera i 


mrk — Paryż, 
* „place de la Gare“ 
elewy szkoły przemy: 
wersytetu katolickiego. Wymianiali oni 
| pomiędzy sobą wyzywające rozmowy i 
| nister oświaty ukazał, krzyczeli jedni: 
Rzeczpospolita!*, drndzy: „niech żyje senat!“ Jedni 
wydawali okrzyki na cześć dekretów z 29 marca, 
drudzy na cześć Jezuitów. Podczas gdy jedni idąc 
w ślad za orszakiem Śpiewali marseliezę, zaintono- 
wali ich przeciwnicy piosnkę: Beau Nicolas! 1 tak 
szło przez całe miasto; publiczność wmieszała się 
tów, przeważnie na korzyść Rzeczypo- 
ch punktach do bitek, 
ia. Tłum młodych 


dot, 28 kwiet.: sa 100 kiio z dwotsa 
s clom 16——— zk. —- Tryest,27 kwiet.: sa 100 
kilo bes cia —— słr— Brema, 27 kwiet.; sa 50 
kio 7:25— mrk. -- Hamburg, 27 kwietnia w miej- 
na kwiec. 7— mrk., na sierpień-grudz. 
27 kwietnia: za 100 kiio 


, 


7:90 m, — Antworpia, 
18-——-frk— Nowy Jork, 27 kwietnia: za gaionę 
TY, st. papy w Filadalai 77/, ot. pap. 


dazsiy Lwowskiej 
pazónica 12:50 do 
0:20 do 1050 ałr.; okowita 
cogni od 85:£0 do $575 sir. — 
gmica 75 kilgra. (na wiosnę) od 


"alegramy zbońowe 
s 4. 27-go kwiet. ——- 


spolitej i przyszło na niektóry: 
1850 zir.; żyto Gd I 


skutkiem których nastąpiły aresztowan 
zapaleńców i uliezników 
kładem Jezuitów i począł 


gr. 10.000 lińśr pr 
Żuda-Passt: paz 
:0'55 do 10 60 zr. ; rzepak (sierp—wrxeś.) od 13-66. 
do —— ałr.— Berlin: pazenica Żółta (kwiecień 
maj.) 216—; żyto —*—-; spirytus l 
180—— Bzosżcin: 
) ——— mir. — Paryś: 
głr.; Olej rsepakowy 77:76 
— Wrocław: Pszónioa 
: owies —'— złr.; epi 


zgromadził się przed za- 
rzucać kamieniami do okien. 
Wśród okrzyków opozycyi, słychać było głosy, przy 
tej sposobności tem bardziej zadziwiające „niech żyje 
nik węgierski ogłasza nomina-j 

y na minietra robót publicznych 
w miejsce p. Pechy. 
eksander obchodzi dzień swoich) 
ęeony wspaniale, ale; 
ego stanu Caro 
tości dworskie. Jak na ka-{ 
ważniejszą, tak i na dzień dzisiejszy | 
no jakieś manifesta względem r 
e jednak są to ezeze pogłoski, jakich 
iega od czasu powołania jenerała Lo- 
ris-Molikowa na kierownika administracyi państwa. 
Rozporządzenia tego naczelnika niemaj 
radykalnych reform i nie wskazują, 


Urzędowy dzien 
cyę posła Ordod 


— W Nowym Jorku powstał w sali Madisona 
i komunikacyj, 


grodowym pożar podczas odbywania 
ele dobroczynne. Ogień stąd powstał 
madzonych na balu za- 
mur przodowy na- 
tał pożar. O ile dotąd wia- 
ób a 67 ranionych, lecz 
zdaje się, że więcej osób zginęło bądź w pożarze, 
bądź od walącego się wiązania. 
Wiadcmaości porieyjnme: 
przytrzymała: Katarzynę Śliwikską, za zgorszenie pu- 
bliczne; Maryę Miaskowską, 
ka; za pijaństwo 2 osoby. 


mąki 159 kilogr. 63 75 
słr.; Spirytus —— zr. 
o — WP; Było 0 sir. 
mam gło; kukaradsa —— sr. 
ala: Pszenica ——— sir. 


tam bazaru na c 
że pod ciężarem osób zgro 
częły się usuwać wiązani, 
chylił się i wreszcie pows 
domo zabitych jest 14 os 


urodzin, który miał być świ 
z powodu niebezpieczn 


Koasia traasporta sa 100 kiile skośna wynossą: 
w Erakowa do Wiednia 1 sir $ cont, z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 48 lonigów, se Lwowa do 
Krakowa 96 cent. 


m 


za kradzież łyżki i garn- 


Wiedeń 28 kwietnia. 
Obligi długu państwa. 


m 
R 
J 
CJ 

* 


Donau-Dampfsch.-Ges. . 
Elżbi 21 


Kurs pieniędzy i papierów publ. 


raków 29 kwietnia. 


Koszyeko-Oderberg. 
Lwowsko-Cern.-Jassy . 


Siedmiogrodzka Jiii 
Staats-Eisenb.Gesell. 
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AWAY ZŁOWEĆ POSOWSO MJ 


Listy zastawne. 
Agr. Zakł. Kr. dla Gal. 
5% Boden Kredit allgem. 


Sar. z. w Krakowie, zwrot 5] .  _|..  |sSildmiogrodzkie . . > - 
srebrem za 100 złr. w. a.. 
. kr. z. w Krakowie, zwrot 
lat, banknot. za 100 złr. W. 2. 


6% Renta węgierska złota 
Akcye bamkowe. 


róca bież, kuponu obliczającego 


każdodn. w miarę terminu platn, 


6% Towarzystwa kred. 


BS 
z 


ol. z r. 1869 (za 100 rubli) 
Pol. (za 100 rubli) 


; Akcye kolejowe i bankowe. 
Akeye kolei Karola Ludwika . . . . 
cyo kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 


eye Banku hipotecz. we Lwowie 
dla Hand. i Prz.wKrak. „ 


„0 808 je . . 
Credit-Anstalt dla - R Prze. 


t-Gesell. niż.-xustr. . 
Gal. Banku dla Hand. i 50 
A koye Banket. a, E aaz Sra zę 1 Priorytety kolei. 


ws s w 3 3 8 3% 3 3 


Wied. Bankverein 


AIfold-Fiume OSZOWSCEJ 200 
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jakiś plan organizacyi państwa x góry ułożony, | wojny Obilders; spraw indyjskich lord Hars 
ehoćby też zwolna i stopniowo miał być wpro- tington; pierwszy lord a miralicyj North». 
wadzony w wykonanie, są one bowiem okoliezno-|brook; naexelnik poczt Faweett; prozes rady 
ściowe i bynajmniej nie mają charakteru reform | handlowej Chamberlain; Mundella wice» 
zasadniezych. prezes rady; margr. Ripon  wieekról Indyj ; 

Cósarz Wilhelm wysłał do Cara list z powin-|Dilke podsekretarz spraw zagranieznych; Loe- 
szowaniem, który powiózł jenerał Treskow, towa- |fevre sekretarz admiralieyi; Bright kanclerz 
rsyszą mu dowódzey trzech pułków wojska pru- | księstwa Laneaster; Adam naczelnik budowli. 
skiego, które noszą imie cesarza Aleksandra. Brakuje jeszcze wieekróla Irlandyi, którym ma 
Wątpić można, aby jen. Treskow miał sobie po-| podobno zostać syn królowej ks. Connaught; kan- 
wierzoną misyę specyalną do Cara, lecz wnosząc elerza Szkoeyi, lorda komisarza kościoła koekiko, 
z ostatnieh listów między obu eesarzami wymie- į którzy bywają niekiedy powoływani do rady mie 
nionych, pismo, które powiózł jen. Treskow, bę- |nistrów. 
dzie wyrażało serdeczne uczucia i aluzyę do da | Nowy parlament miał się bezawłocznie zebrać 
wnych związków obu narodów. Cesarz Austryacki|i zapewne w mowie tronowej pod wpływem no- 
wego gabinetu nakreślony będzie program polityki 
rządowej. 

Jak donoszą do Pol. Corr. z Cetynii d. 28 b. m., 
wręczył rząd ezarnogórski posłowi tureskiemu 
w Cetynii, notę w której wskazuje na udział, jąki 
władze tureckie brały w oporze Arnantów , żąda 
wykonania rzetelnego umówionych w ugodzie wa- 
runków i zastrzega sobie pretensye do wynagro- 
dzenia sskody wynikającej x opóźnienia w odda- 
niu przyznanych mu tsrytoryów posząwszy od 22 
kwietnia aż do dnia, w którym tradycya ich w wła- 
ściwy sposób uskutesznioną zostanie. Poseł ture- 
si wysłał niebawem notę tę do Konstantyne- 

ola. 
p Z Konstantynopola zaś odbiera Pol. Corr. wia- 
domość, że Porta w odpowiedzi na wspólną notę 
mocarstw europejskich starać się będzie udowo- 
dnió, że informaeye, na których nota ta się opie- 
ra, są bezpodstawne, a na dowód szezerości swych 
zamiarów w sprawie czarnogórskiej wysyła boz- 
zwłocznie 8000 wojska do Skadaru, którą to siłę 
powiększy jeszeze w następnych dniaeh o 4000 
ludzi, ażeby przy ieh pomoey złamać opór Al- 


jakoby Austrya na drodze korespondeneyi dyplo- 
matyeznej z Anglią starała się wyjaśnić obustron- 


w parlamencie niemieckim w głosowaniu imien- 
nem 128 głosami przeciw 112. A jednak rząd 
wszystkie poruszył sprężyny, aby otrzymać żąda- 
ny rezultat. Kanelerz jednak nie ukazał się w 
Izbie, usprawiedliwiając swoją nieobeeność przez 
usta podsekretarza stanu Scholza, że lekarze ka- 
zali mu unikać wszelkiej zmiany temperatury. 
Stawał także w Izbie, broniąc projektu rządowe- 
go tajny. radzea Reulesux umyślnie do tej spra- 
wy powołany, jako znający stosunki handlu sza- 
morskiego. Najsilniej opierał się wnioskowi Bam- 
berger, który twierdził, że rząd jest w błąd wpro- 
wadzony i że tu idzie tylko o ratowanie upadłego 
domu Godeffroy ; jeśliby bowiem plantacye tego 
domu na Samoa miały jaką wartość, znaleźliby 
się w Hamburgu spólniey, którzyby tomu przed- 
siębiorstwu nie dali upaść. 

Erafponnlos tu winniśmy genezę tej kwestyi.| 
Przed 


Ta sama korespondencya zawiera wiądomość, 
że Layard w ustnej rozmowie z Sułtanem oświad- 
czył, że lepsze lub gorsze us osobienie nowego 


będzie od tego, jakich ludzi przy objęciu tek 
swoich zastanie na czele rządu tureckiego, przy | 
czem dał do zrozumienia, że Said basza nie jest 

mężem, któryby nowe ministerstwo zadowol- 
nić zdołał, a między takiemi, których za zdol- 
nych do tego uważa, w mieni? Savfsta baszę, 
Mamuda Nedima i Subhi baszę. 


Ostatnie telegramy „Czasu.* 


Londyn 29 kwietnia. Dziś otwareie parla= 
mentu. Fawoett otrzymał posadę naczelnego 
dyrektora poezt (rodzaj ministra). Mundella mia- 
nowany wiceprezesem tajnej rady. 

Petersburg 28 kwietnia. Dziś przybyły tu 
deputaeye dworów austryaekiego i pruskiego dla 
złożenia życzeń Carowi. 

Petersburg 29 kwietnia. Wydział mary: 
narki postanowił ograniez 6 liczbę majtków wszy- 
stkich portów morza Baltyekiego do 2900. Siy- 
chać, że również kontyngens floty czarnomorskiej 
ma być uszezuplony przeszło 0 trzecią część. 
Agence russe twierdzi, że wiadomość o areszto- 
waniu głównego sprawey zamachu wybuchu w pa- 
łacu zimowym jest zmyśloną. 

Konstantynopol 29 kwietnia. Porta od- 
powiedziała na notę posłów w sprawie ewakua- 
eyi ziem odstąpionych Czarnogórze, udowadnia- 
jao, że w śe nieporozumienia spóźniono się 
x zawiadomieniem dowódzey ezarnogórskiego 0- 
wyjścia wojska tureckiego; Porta zać nie dała 
powodu do spóźnienia ezasu naznaczonego Ume- 
wą. Porta odpycha przeto zarzut, jakoby umyśl- 
nie wstrsymywała wykonanie memoryału, umó- 
wionego z Czarnogorą. | 


ursa., — Wiedeń 29 kwietnia, 2 godz. 80 m. 
po poł. Renta papierowa 72'75. — Renta BTODZRA 
3-25. — |Reata złota 88:85. — Losy x r. 1880 
13050. — Akeyo Banku Narodowego 337. == 
Akcje kredytowe 27450. — Londyn 119'15. — 
Srebro — — Napoleony 9'48/.— Lombardy 
8150. — Losy s roku 1864 17305. -= gra i 
į kolei Karola Ludwika 261—. — Akeyo Koiei 
Lwowsko-Ozerniowieckiej 170:—. — Aksye kolei 
des Dóbats wykazuje, że blisko 100,000 Hiszpa- | weg. półn.-wsehodn. 144/50. — Anglo-Bank 14425. 
nów osiedliło się i tylko o kilka tysięcy mniej Obligseyo indemn. galie. 9850. — Losy prem. 
| ie 11125. — Akeyo kolei Koszysko-Bog. 

są liezniejsi od nich. - 5 126:—. Akcye kolei półn.-zach. austr. 160:75.—- 
Gabinet angielski jest prawie zupełnie obsa- | 8% EZ zast. hipoteszne 102:25 — Marki 58-72 
2537 — 6% Listy zasta. galie. Zakłada 


eały ciężar utrzymania tej kolonii spadłby na 

skarb niemieeki i tego obawiała się opozycya. 
Następnie Isba uchwaliła wziąść pod obrady 

nową ustawę monetarną i przystąpiła do ustawy 

stęplowej. Wkrótee przyjdzie zapewne na stół 

parlamentu ważna kaoriya monopolu tytoniowego. 
Franeuszi nie umieją 


bie podwładnych na niebezpieczeństwo mogące 
wyniknąć z nazbyt szybkiego wzrostu ludności 


waj 


lord tajny pieczętarz książę Argy 11; sekretarx REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I REER 
spraw wewnętrznych Harecourt; spraw zagrani- monay 
eznych Granville; kolonij lord Kimbe rley; Antoni Kłobukowski. 


Elżbiety Linz-Budweis. 200 złr. 5% (zł MO ade 5 s 
Em. 1870 . . 200 » 4% Donau-Dampfsch. o 105 » 
„ Em. 1872 . . 200 > a Inspruku. . « « esso 20 » 

„  Salzb.Tyr. 1873 200 — » Keglewicha. . . e e s 10n 

442 | Eperies-Tarn. węg. sę 3800  n» Krakowskie. . s s » o 20 » 
Ferdyn.-Nordb. mon. złr. 4'/4% Ofner (miasta udy). . . « 40 » 

> „ wal. a. ń Palffy. . « « © e o e 42 

» Mor.-Szląz. linia 1871/72 5% Rudolfa . « « « » e e 101/y 

„ poż. 14 milion, 1872 s "Salma. . e « « « + + » ‘5 

pi ż. 1876 r. . . 100 5 Salzburgskie . . e «e. 20 p 
Franc. Józeta Em. 1867 200  n St. Genois . e « « « : » 42 y 

z „ Em. 1878 200 ,» Stanisławowskie . . e . . 2055 
Gal.-Kar.-Lud. I Em. . 300 > 41% Tryesteńskie . - - - 105 » 

s0.5,.0L „1800 800%%=6 E s aes 5 

nS lll, 7187422200: 3w Waldsteina . . s e « « - ISS 
kaj rid = 0 ziei Wind. UC JAGO 21 » 
iwow.-Czer. a . 4 

a p 1867 300 złr. g Waluty. 

Ca „Sch 300 s» Dukaty ważne . . « e e « oso 

„IV „ 1872 300 » 20-frankówki |. « « « * 4 » * + 
Nordwestb. austr._ - 200 s» Imperyały rosyjskie . -e -« « « « - 
` a n_ Lit. B. 200 s» Funty sterl. angielskie . . » . « 

„  „ ŒEm.1874 200  » ARA tureckie złote . © « « « « « 
Rudolfa. « « : « e 30 nn Marki niemieckie za 100 marek . . . 

„ Em. 1869 . . 300 A Ruble papierowe za 100 . . . .. 

Pack : — 

b alzka. gut. zł. » - 
Siedmiogrodzkiej I . . 200  » umo NI: 
Staatseisenbahn fr. 500 złr. 3% SAR Banku hip. gal. 200 złr. . . . 
Siidbahn (Lombardy) 500 fr. » 5% Listy zast. Tow. kred. ziem, 

Ę z . . 200 złr 5% i AE RE LZRE O E NES 
Theissb.-Gesell. . . - h Bódw «om a STletnie - 
węg. gal. Łupkow. . « 200 5 6% 5 „ Banku hipot. gal. . . 

5 „ Il Em. 200 s 6% SE „  włościań. gal. . 

» Nordost . „ - 300 » 5% Obligi indem. gal. 10% Podat. . . 

5 „ złotem 200  „ 6%  „ pożyczki krajowej . . . , 

„ Westbabn . . 200  „ a | 

n » Em.1874 200  , Warszawa 27 kwiet. b.|kop.jrub.|kop. 


4% Listy zastawne II seryi . » « . 


5% Donau Regul. . . « « « 100 złr. kupon . . 
Premiowe Wiedeńskie . . . 100 5% Listy zastawne nowe 1869 r. . . 99 — 
Węgierskie . . . 100 kupon . . 18 
400 4% Listy likwidacyjne . « »• « « 86 75 


kupon . . 
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Najtańsze i w największym wyborze meda- 
liki, obrazki i kaabaa do 1ej komunii św. 
W KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 
Dra Wład. Miłkowskiego w Krakowie. 

100 prześliczmych stalorytów u pol- 
skkfemai podpisami, bez koronek A złr. 
O0 c u koronkami 8 złr. Na tysiące 
jeszcze taniej. (997-10 10) 


Zgubiono 


w niedzielę d. 25 kwietnia b. r. złoty 
zegarek damski z podwójną koper- 
ta, z łańcuszkiem i sylwetką. Łaskawy 
znalazca zechce się zgłosić do domu przy 
ul. Floryańskiej Nr. 340 I piętro gdzie 
otrzyma odpowiednie wynagrodzenie. 
[1289 2 3] 


Księgarnia F. E. Pobudkiewioza 


w Krakowie, Rynek, hotel Drezdeński, 
poleca następujące nowości : 
Perne. Kłopoty Chińczyka (dzieło nagro- 

dzone przez Akademię franc.) tłamaczył 
Wł. Zawadzki. Cena 1 złr. 60 c. 
Daudet. Męczennik miłości. 1 złr. 40 c. 
Daudet. Królowie na wygnaniu (Les rois 
en exil). 2 tomy. 3 złr. 
Załuska hr. Janina. Serce żelazne 
i serce złote. (1297-1-3) 
Daudet. Ten mały, powieść. 1 złr. 50 e. 


KSIĘGARNIA I SKŁAD NUT 
MUZYCZNYCH 


S.A. Erzyżanewskicgo w Krakowie 
otrzymała : 


Róże, słowa E. Wasilewskiego, chór na 
cztery męskie głosy wraz solo tenor 'przy 
chórze mruczącym w 2giej zwrotce, solo 
tenor recitativo w 3ej zwrotce i solo kwar- 
tet w Htej zwrotce. Muzykę napisał Ma 
ryan Rudnicki. Cena złr. 1:20. (1299-1-3) 


L. 429. (1291 1-8) 


Zwierzchność gminy miasta My- 
ślenie podaje do publicznej wiado- 
mości obsadzenie posady leŚni- 
czego miejskiego, z roczną płacą 
300 złr. w. a. i dochodem pniakowe- 
go w ?/; częściach ze sprzedaży bu- 
dulca, za złożeniem kanucyi służbo- 
wej w kwocie 200 złr. w. a. 

Podania zaopatrzone świadectwa- 
mi uzdolnienia, mają być wniesione 
do Zwierzehności miejskiej najdąlej 
do dnia 1go czerwca 1880 r. 

Burmistrz: Jan Schally. 


Ksiądz z Poznańskiego 


posiadający doskonale język niemiecki, 
który kilka lat był nauczycielem domo- 
wym, poszukuje podobnej posady w Qa- 
licyi. — Adres: R. M. koczorowski, 
Poznań, Teatralna 5. (1334-1-2) 


Wieś Handzlówka, 


o 1 milę od Łańcuta odległa, jest 
każdego czasu do sprzedania. — 
Bliższych objaśnień udziela notaryal- 
ne biuro w Łańcucie. (1300) 
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ureMKUOĄKM '0394qOSINNT 03M NUI 
-op m (orysqgeAioj q m Azad 
8Gę "IN pod UOTĄZYW UST 
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Do sprzedania 


wino szampańskie Chatelain de Mon- 
tigny wprost z Reims; 

kawior z Altony; 

wagi na bydło z fabryki Buganyi et Cie 
na 1500 kilo. 

Wiadomość w kawiarni p. M. Friedmana 
w Krakowie na Wolnicy Nr. 8 Dz. VIII, 
gdzie także różne stancye są do 
wynajęcia. (1333-1-3) 


Para pięknych siwych koni 


jest do nabycia przy ulicy św. Jana pod 
Nr. 308. Można widzieć codziennie od go- 
dziny 9ej zrana do godziny 2ej popoludniu. 
Wiadomość u portyera. (1331-1-3) 
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Przez walke do szczęścia 


narezzcie rię dostałem. Grając przez długie 

lata na ślepo i ciągie przegrywając, spróbo- 

wałem instruzcyg  loteryjną profesora i-ba- 

dacza matematyki p. R. Orlice w, Nezhoff 
pod Berlinem. 


Zmaczne terno 9420 złr. 


wynagrodziło moje zaufanie. 

Wzięłzi jemu, którego matematycz- 
ma pomoe uzyskała mi. wreszole spokój. 

Brandyz »./E. Wacław Swoboda. ' 

[Podpis notaryalnie stwierdzony]. 

Na każde zapytanie odpowiada pro- 
fesor R. Orlice teraz w Neuhof pod 
Berlinem darmo i opłatnie, i posyła 
najnowszy wykaz wygranych w terno 

H darmo i opłatnie. (882) 


Ozcionkami Drukarni „CZASU%, 


‘| Plaszez deszczowy z ka- 


U£AB . Piątku 30 %wiełsia iss 


- OGŁOSZENIE LICYTACYI 


nia | Ski 204 ępnych. 
ZAKŁADU POZYGZKOWEGO NA ZASTAWY RUCHOME 


przy Kasie Oszezędności w Krakowie 


podaje do publicznój wiadomości, iż 


kosztowności. 
w złocie, srebrze i w drogich kamieniach, 


zastawione w czasie od 1 Grudnia 1878 do 30 Kwietnia 1879 włącznie, jak również |. 
ubranie, bielizna i towary łokciowe, zastawione w czasie od dnia 
1 Czerwca 1879 r. do 31 Października 1879 r.'włącznie — z powodu niewykupienia 
w terminie przez statuta Zakładu przepisanym — stosownie do. $..22 statutu, w dniu 


Księgarnia F. K. Pobudkiewioza 
w Krakowie, Rynek, hotel Drezdeński, 


przyjmuje jeszcze prenumeratę w ilości 
3 złr. na dzieło: 
Juliana Bartoszewicza: Szkice 
dziejów Kościoła ruskiego w 
Polsce. Uprasza zarazem PP. księgarzy 
o nadesłanie prenumeraty oraz podanie na- 
zwisk Szan. Prenumeratorów najpóźniej do 
d. 3 maja, gdyż z dniem tym stała cena 
dzieła na 4 złr. ustanowioną zostanie. 
[1298-1-2] 


Utwory 4. Kragińskiego 


nie objęte lwowskiem wydaniem. Zebrał 
i życiorysem opatrzył B. T. Poznań 1880. 
Zbiór ten zawiera: Życiorys Z. Krasiń- 
skiego. Jestto najobszerniejszy opis mło- 
dości tego wielkiego wieszcza. Potem na- 
stępują: Gastołd. Legenda. Teodoro, król 
borów. Ułomek z dawnego rękopismu sło- 
wiańskiego. Zamek Woleski. List o lite- 
raturze polskiej i opis jeziora Lemann. — 
Cena 1 złr. 30 e., z przesyłką franco 1 złr. 
35 e. Do nabycia za pośrednictwem 4Ad- 
ministracyi „Czasu“ w Krakowie. (1224-2-3) 


regu ulicy S. Rocha naprzeciw jatek pod Ł. 
publicznój licytacyi najwięcój dającemu, za gotową zapłatę sprzedane zostaną. 


minem licytacyi, 
pnem lub odnowieniem swoich zastawów. 


"IWONICZ: 20 a 1880. 
*20 kwietnia 1580. 


Napełnianie flaszek wodą jedową rozpoczęto dziś.pod nad-: 
zorem lekarza zakładowego W. Dra Adama Swirskiego, zapo- 
mocą nowych przez fabrykanta i c. k. nadwornego dostawcę 
W. Ryszarda Manscha w Wiedniu wynalezionych, dla Twonicza 


t. j..do dnia 5go Maja 1880 r. włącznie pospieszyły z wyku- 
(1209-2-3) 


OD DAWNA ISTNIEJĄCA 


PRACOWNIA 
sukien damskich 


Eleonory Stankiewicz 


przeniesioną została z domu Wgo 
Kaczmarskiego — naprzeciwko pod 
L. 93 przy ul. Grodzkiej, gdzie 
sklep Agatsteina i poleca się łaska- 
wym względom Szan. Dam.. (1065-3-3) 


Handel Edwarda Fuchsa 


otrzymał świeży transport 
Buraków pastewnych 
©berndorfskich i Bur- 
gumdziaick: żółtych. (947-8) 


JEST DO SPRZEDANIA | 
majątek ziemski 


pół mili od Sambora, łącznego ob- 
szaru do 300 mrg. Dom mieszkalny 


przykrycie źródeł, zabezpieczają takowe od wszelkich nalecia- 
łości pyłu i organicznych części, a szczególnie wstrzymują ula- 
tnianie się kwasu węglanego. — Zamówienia na wodę i tejże 
przetwory chemiczne, jakoto: sól, ług i muł przyjmuje, cenniki, 
broszury i opisy rozsyła franco (1284-1-3) 
MByrekcya zakładu zdrojowo-iiąpielowego 
| w; Iwoniczu. 
Sezon kąpielowy rozpoczyna się 1 czerwca. 


NATTONIEGO | ASA a BOA, 


woda, gorzka odzneczena na wystawach powszechnych w Wiedniu 18738 (medalem »asiugi) 
w Paryża 1978 (medalem srebrnym), bardzo dobrze pelesona przez p»: prof, Dra Ba- 
rema iokitanst:iego i prof. Dra Weżniecknera w Wiedniu; orzez:król radców 
pp. karola Hoffmanna i prof 'Dra Fana Mieschera w Budapeszcie i rieln 


obszerny, murowany. Budynki. go JB] os, porzo ty a PEs S oiee ww Brda azzct 
spodarskie w dobrym stanie. Okolica aUv0n1I 1:10, połącz Ofner Kónizsbitterqnelten W DUUADOSZCIO. 


piękna i zdrowa. Bliższych wiadomo- 
ści udziela Kancelarya notaryusza 
Romana Goebla w Krakowie. (1070-3-3) | 8 


Franz Josefs-Platz 8 (Dianąbad). 
Na składzie we wszystkich aptekach i: handlach: wód: mineralnych.: 


„Wriester Haffeemagazin “ w Tryeście 


rozsyła opłatnie i oolone za zaliczką,, przy-zakupnie 5 kilo jednego, gatunku: 


kawg.perłową najlepszą po 2 złr. — ot. za kilo s 
n»n Cuba » m lg 0 a no = y 5 
„ Ceylon M PARE RZODA AŻ B.2 
a Š » bardzo dobrą „ 1 „ 30 p n » ASĘ 
RrFYZUs Ą » Mocca » T A 85 nn n a 
w, Jawa e p l p 6075 p.» 2 g 
PASWWEKMI DO TRAWIENIA » Rio 17 Onan s 


Ściśle rzetelna obsługa. (1267-3-) 


wytworzone u źródeł ze soli Vichy. Przyjemne- S ż az 
Triester Kajfeemagazin w Tryeście. 


go smaku, o niezawodnym skutku przeciw kWa- 
som b upośledzonemu trawieniu. 
SoL VICHY Bo JE. || | zm 5 


Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, które |. | aji ep szem wstrzył i iem 


nie LM w stanie a (ak sig do Vichy. 
smikmienia falssorstwa żądać należy - Harga 

Ą idówań SĘ przeciw śluzatokowi, wydzieleziom śluzu mężczyzm i kobiet i ehronicznym 
dęty prre mao sA „ależytom pęcherza, jest wedle doświadczeń. zebranych w wielkieh „sżpitálach franonskich, 
E anli W. ód Vichy“ angielskich i belgijskich Bergera'přyn smołowcewy 3 jest on skateczniejszym, silniejszym 
D taż onp: WKEROSICW y tace P. J btrzy razy tańszym jak Matico i inne proparata. Ceną finszki Bergera płynu smo- 

Tea je kie zg) wt + W. Eo dyke, u PP, łowcowego wraz z leczniczym opisem użycia: G0-c- we A. 
czy piak 5 Tai tab. Józefa Gold > Upoważsione skłądy mają nastgpni aptekarze :: w Mraąkowie W. Redyk, 
J. Wóntzła, 8. Feintucha, OliWaSŁErA E. Stockmar i A. Dylski; we LWO P. Mikolasch, S. Rucker, Blumenfeld i L. Tepa; w BBO- 
ili WO Goldwaszere. (900-4--) DACH FE. Liszka; w DROHOBYCZU L. Dobrzyniecki; w NOWYM SĄCZU Jakubowski; w SAM- 
BORZE Alekciewicz; w S1RYJU L. Gärtner; w STANISŁAWOWIE''Macura;'w SUCZAWIE Kar- 
czewski; w TARNOPOLU. Jamrogiewicz;-w TARNOWIE. A. TENOZYN. (1237-2 ) 
[Zamówienia listowne wykonane będa przez toskłady odwrotnie za zaliezką pocztową. 
ŚWIEŻE NAPEŁNIENIE NATUBALNEJ 


RIEDRICHSHALLSKIEJ 


wcdy gorzkiej ve wsystkich handlach wód mineralnych i sptekach. 
„Skutek jej jest łagodniejszym, takie przy dłuższem używaniu mniej męczącym, & zatem 
skuteczniejszym.* TAJNY RADCA PROF. Dr. FRERICHS. Od dawna wypróbowana i co 
do swych znakomitych przymiotów uznana przez taja; radców profesorów VIRCHOWA, 
SPIEGELBERGA, FRIEDBEICHA, v. BUHLA, v. NUSSBAUMA, KUSSMAULA. SCAN- 


Zupełnie nieprzemakalne 
wiosenne 
mężykowy - 


z najlepszej styryjskiej wełny owczej, we 
wszelkich barwach: szare, brunatne, lub 
czarne. 


pturem. . . . . . o . złr. 7— ZONIEGO i t. d. (770 2:2) 
Płaszcz podróżny lub my- Friedrichshall pód Hildburgkarsen. C. OPPEL i SP. 

śliwski z kapturem . . „ 1050 
Mężykow NEA POŚŁO „ 12—16 
Hawelok . . . . o « « e n 12—16 Odznaczony w Lyonie 1872, Wiedniu 1873, Paryżu 1878 srebrnym medalem. 
Tapknl pakłakowa lub styryjskie ie 0 a JADA ssaki. 

8a O . . . . ° .  y sry f; Br x = r 
E E Szxlchnóra zd:0j gorzki 

gustowny i zgrabny krój „ 10—16 


Wieprzemakalne: kapelusze styryjski 


z delikatnego, miękkiego lub sztywnego 

pakłaku, bardzo praktyczne nakrycie gło- 

wy dla mężczyzn, pań lub dzieci 
złr. 2:50 do 4 złr. 

Wszelkie gatunki pakłaku, modne wzo- 
rzyste materye pakłakowe, zupełnie nie- 
przemakalne, policzą najtaniej na metry 
lub w dowolnych gotowych sukniach i do- 
starcza natychmiast za zaliczką pocztową 
handel sukien JAWA GUNZBERGA 
w Graz w Styryi. . - (957-7-8) 


Hunyadi Janos 


zbadany przez Liebiega, Bunsena, Freseniusa, tudzież wypróbowany i ceniony:przez:słynnych * 
lekarzy, jak Bamberger, Warschauer, Virchow, Hirsch, Spiegelberg, Scanzonł, Buhl, 
Nussbaum, Esmarch, Kussmaul, Friedreich, Schultze , Ebstein, Wunderlich itd. zasługuje 
słusznie być połeconym jako: 
najlepszy i. najskuteczniejszy. z wszystkich zdrojów gorzkich. 
Ręce są we wszystkich znanych handlach. wód mineralnych i prawie we wszystkich 
aptekach, jedna należy żądać zawsze wyraźnie Saxlehnera wodę gorzką. * (1168-3-25) 
Właściciel: Andrzej Saxlehner, w Budapeszcie... 


Niniejszem mamy zaszczyt donieść, że wysyłka naszego piwa składowego! rozpo- | 


éi czyna się w dniu -3cim maja b. r. Cenę ustanowiliśmy aż do odwołania na:43 złr. za $$ 
æ hektolitr netto za gotówkę na miejscu w browarze i 16 złr. 40 c. na miejscu w naszym. 


| składzie w Wiedniu, Oberdóbling, Nussdorferstrasse 39. 
| Upraszając e liczne zamówienia, zostajemy z szacunkiem 


Bürgerliches Briiuhaus.v FPilznie | 


GE za * 


A 


(Za przedruk nie płaci się). (1301-1-2) 
EE JE - . —_ A 


ER DOVE) x YE) 


KO cha OWEJ RA |” GEO E e r 


świeżo sprowadzone, w rozmaitych gatunkach 


także sztukaterye sufitowe, e€eraty ma 


10 Maja ISSO r. i dni następnych o godzinie 91, przed połudn. ma | 
3 e z i 4GS; w drodze: AL 


Wzywa się zatem strony interesowane, aby we własnym „interesie sprzed ter- | Qu 


specyalnie zastosowanych maszyn, które dozwalając na szczelne i 


WODY MINERALNE 


) | Vorluste:etc:: (Ausstener-, 


` (w Czechach) firma założona w roku 1842: +4] 


APETY| 


y EN ZE 
francuskie, holenderskie i saskie, sh 
Nowy skład trumien. 


metalowych i drewnianych 
z pierwszorzędnych fabryk. 
Nowy karawan bogato ozdobny, również 
mniej ozdobny stosowny dla wszystkich stą- 
nów.i wieku. Wysyłam żałobników do-znie-: 
sienia ciała i asysty, wynajmuję doróżki itp, 
Składy i zamówienia we własnym domu pod: 
L. 50, Smoleń gi ; J. Pękalski, 
A O O nA 


i w wielkim wyborze (994-13 20) 
rulon od 80 ct. i wyżej, 


meble i story do okiem — polecają 
Kutrzeba i Murczyński w Krakowie. 


Pierwsze piętro 


pod Nr. 27 w Rynku, jest od 1 lipca b. r. 
do wynajęcia. Wiadomość tamże. (1178 3 3! 


da 


Starożytności, perły, „kosztowne 


De = kamienie it. d. kupują i płacą a „R 
ç, BLAYN ceny, jubilerzy B Gutientag i - £ 
|= aim < SLAS |w aaia oin: Riemerzeile O. (977-8-8) | 


FH przeciw gośćcowi, nieżytom, bólom, 
ranom, nagniotkom, oparzentom itd. 
Skład centralny w Paryżu, na ulic 
Neuve St. Merri, 40 i we wszystkie 
aptekach. (511-11-) 


URAGAO P. BARDINET: 


Z LIMOGES we FRANCYE 


<q 


WYŻSZEGO GATUNKU 


@arnussoozki porcelanowe swane. 


„ BEBE “ 


MODEL ZABREWETOWANY 


WYROBY SPECYALNE 
PARFUMERYA 


AUX VIOLETTES DE PARME 
ED. PINAUD 


Mydło... « o « +» AUX VIOLETTES DE PARME 


—=—— 


| Eszencya dla chusiek. AUX VIOLETTES DE: PARME W KRAKOWIE 
Woda tualetowa. .. . AUX VIOLETTES. DE PARNE EERE 
AUX VIOLETTES DEJPARKE | | po Rehmava i Heinricha, £ 
AUX VIOLETTES DE PARME 
. AUX VIOLETTES DE PARME WE LWOWIE 
. „ AUX VIOLETTES DE PARNE j 
> W CUKIERNI 


37, Boulevard de Strasbourg, 3T. - 
P. Rotlendera. 


963.4 ) (1088-4-24) 


Do handlu korzennego, win, lkierów i laki |E 

„pod Palmą* Rynek główny L. 41. ZA 
ANTONIEGO HAWEŁKAE|0 
) W KRAKOWIE J 
madesziy wszelkie zi 
WODY MINERALNE |2 
krajowe i zagraniczne mss |5 


a 


6Gsłabienie nerwów; osłabienie  męzkie. - 
Grzechy młodzieńcze i wyuzdania: : 


| Dra Wrona. | 
proszek peruwianski 


(wyrabiany z peruwiańskich ziół). 


Proszek poruwiański służy jedymie i wyłącznie na to, aby „usunąć wszelkie. 
esłabiemie ozęści płciowych i rodnych, a tym sposobem u.maężezyzny oslas 
biemie waęsite, au kobiety miepłodneść. Również jost on niezrównanym środkiem q 
lee: ezym we wszelkich miereguiarześcisch ustroju zorwoweże; w bezeik= 
meśeń spowodowanej ubytkiem sków i krwi, miańówicie: w połucynch „.aoomych; wyw: | 
daniu, samegwałeie, co następnie wywełujsrogłabiemie meskie. 3 


W Wiedniu u Aleks. Gisehmera dyplom. aptak.; I., Kainer' Josefstrasse Nr. 143. 
w Krakowie u J. Trauczyńsiciege: api. „pod Koroną* i u W. Medyka „aptek. We 
Lwowie u 8. Buekera aptek. — Cena; pudełka s dokładnym.opisem 1 .złr. 80 cent. (27-14.20) 


Iza 


ze świeżego czerpania. 


py” 
tus 


y 8 KOLOBOWO WYTPŁOCZONY 
półpodiużny monogram! 


1 pedeko a 50 listami i 50 kopertami, silny biały. angielski żłobcowany papier; 
25 


FA 


crt. 
50 listami i 50 kopertami, silny różnokolorowy żł.bkowany “papier ` 


1 pudeiko z 
1 zir 


. 75 cent. 
(1 pudełko z 50 listami t 50 kopertami, biały prawd-iwz angieiski papiex Stanley, 
8 2 złr. 50. ont. r 

4 włączsie z powyższemi monegramąmie z 

M | pudełko z 50 listami białemi i 50 kopertami bardzo gustownemi z: pojsdyn- ~ 


czemi literami 1 złr. — ont. 
Listy i koperty w kwadratowym kształoje. 
125 listów i 25 kopert z literami... . « «4 6a a 0 00 4 a złr. 1:60 
Ż2DIO_ 0 » n» wesołemi figurami . . « « « 1 » e e TARS. 
F50 „ „ 50 „ »„ dwukolorowsm monogramem . . . . . . „ 250 


Wowość: Papier litowy turystowski pede'ko 25 listów 25 kopert 1 złr. 60 ont. 
Prócz tego wielki skład papieru listowego i kart korespondencyjnzch z emlsmatemi, 
fiołkami, kwiatami alpejskiemi, jaszółkami, psami, sylwetzami i t. p. (768-7-) : 
lety wizytowe | 
aslaśminute S=:5 PEER ŚCI NE „PiS od złr. —'60 za 100 wzwyż 
litografowane. «.« « « « «048 4 600 6 0004 09; AZ : O rew 
Edward Boschan w Wiedniu. 
skład papieru, Stefansplatz, Jasomirgottstrasse 6. - 
Nowość. Niema fałszywych pieajędzy. 
Mamie probierczy na złoto, srebro, kosttowneści itp. w małym formacie kie:zonkowym, 
niezbędny: dla każdego kupca, urzędnika kasowego, złotnika, osób prywatnych W pudełku 85 o. 
Odprzedającym stosozny rabat. 


OE ZZOZ OZ ZD Z Z ZOZ OR RZEZ OOOO 


| O©peracye gieldowe 


e uskutecznia tanio EIE 
| dom bankowy- Leitha w Wiedniu, Heidenschus Nr. I 


a) przy tylka ograniczonej stracie premia 10—30 złr. za 5,000 zł. efektów 
na operacye:na zwyżkę; 


n 


z zyskiem 5) czy kursa pójdą W górę czy spadnę. (Stellgeschifte) ; 
O ©) przy zatrzymaniu w depozycie aż efekta nie dadzą się z zyskiem zrealizować. 
a mianowicie: Knpna spekulacyjne punktualnie i dyskretnie. 


Interesa. konsorcyjne (tylko 15—40 złr. pokrycia za 1,000 złr. efektów). 
Prowizya tylko 50 centów. A 
Pod nazwa tenp ulubionego: przez nas zaprowadzonego sposobu wykonywamy zlecenia prawie, 
na wszystkie w kurscetlu notowane efekta. x 
M" Nić potrzeba żadnego pokrycia gotówką. ŒE 


Zapewnienie ces. LE król. austr. węgier. 


- ją|Losów państwowych, prywatnych i zagranicznych 


przed stratą przy uzyskaniu najmniejszej wygranej. 
Premia za cały rok od 15 cnt. wzwyż. 
Suma poręczająca do 500 złr. przy uzyskaniu najmniejszej wygranej. 

Ta dla kupujących losy. właścicieli losów, oszczędnych i kapitalistów bardzo ważna insty- 
tucya, której: założenie: znaszej strony prasa i publiczność bardzo dobrze przyjęła, jest także ważną : 
ze stanowiska gospodarskiego; względem znacznych korzyści i „postanowień zwracamy uwagę - 
na obszerny -prospekt. ; 

-$ Objaśnienia: o losach, papierach wartościowych i finansowych sprawach udziela każde- 
mu opłatnie. i. darmo „Leitha,“ organ dla interesów narod. gospod. Egzempl. wszędzie: darmo. 

BG. Na c ra PAK artykułów: iiber den Riickersatz aller erdenklichen Ausgaben, 

ittwen-,Alters- und Kinder Versórgung) zwracamy szczególną uwagę. - 
a) po kursie dziennym, 

b) pojedynczo lub w griipach, : j 
c) ze skromnym zadatkiem i zatrzyma” 
niem w.depozyciepo bankow. stopie Hy 

` RO d) na małe miesięczne spłaty. 
Tanie ugkutecznienie wszelkich zamówień z prowincyj, tudzież wszelkich zleceń wchodzą** 
cych w zakres kantoru zmiany. Prospekta, taryfy opłatnie i darmo. 

(1244-2-6) 


Rzetelne firmy otrzymują zastępstwo. 
Odpowiedzialny Rządca Drukarni Jósef Zakocińska 


€. EK. losy państwowe prywatne i zagraniczne 
9 c. k. austr. węg. renty 
BM. w 56 kombinacyach EH 
najlepszysposób lokowania dla oszczędnych. 


